
Nr 8Tb, Dnia 21 mares. Ftytefc DtJa.t) (21) muren 1884 r.
- Roeinie rs. 9, pttrswnie rs. 4 

k. 50, kwartalnie rs. 2 k. 25, mis- 
siecznie kop. 75.

Za dwukrotne odnoszenie do 
domu dopłaca się miesięcznie 
kop. 5.

Na prowincji 1 w Cesar* 
atwic: koszta przesyłki poczto­
wej podane są w nagłówku nu­
meru porannego.

Za granicą (z przesyłką je­
dnorazową) miesięcznic rs. Ik. 50. 
1 Oddzielna przedpłata na jedno 
■tylko wydanie Awr/eraani wWar- 
«zawie ani na prowincji przyjmo­
waną być nie może.

Numer pojedyńczy kop. 5.
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Wychodzi i rozsyła się (Iwa razy dziennie na Warszawę i na prowincję. W niedziele i święta 

uroczyste wychodzi tylko rano, w poniedziałki i dnie poświąteczne tylko wieczorem.

____________ ROK SZEŚĆDZIESIĄTY CZWARTY.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kinycń Warszawskiego codziennie od godz. 8-oj rano do 8-ej 

wieczorem, w niedziele i święta od godz. 10-ej rano do 1-ej w południe.

O g ł o s z e n i a
Reklamy: za jeden wiersz 

pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz 20 kop.

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za je­
den wiersz petitowy pierwsze raz 
10 k., każdy następny raz 8. k.

Małe ogłoszenia: za jeden wy­
raz pierwszy raz 2 kop., każdy 
następny raz l’/3 kop.

Przewodnik adresowy: za
1 wiersz rocznie rs. 30. Ogłosze- 
nia do „Przewodnika” przyjmuje 

' wyłącznie Biuro Ogłoszeń Rajch- 
mana i Frendlera, ulica Senator­
ska nr 18.
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i- — Na dzień jutrzejszy przypadają nabożeństwa 
pasyjne w kościołach Opieki sw. Józefa (panien wi­
zytek) i św. Kazimierza (pp. sakramentek).

— Jutro o godzinie 9-cj zrana odprawioną bę­
dzie w kościele św. Anny (po - bernardyńskim) uro­
czy sta wotywa.
I — Nadchodząca niedziela zowie się ^Srodopost- 
•ą" (środkopostną), jako w środku wielkiego postu 
przypadająca. Lud, w dzień środowy przed niedzielą 
srodopostną lub w samą niedzielę środopościa roz- 
óija stare garnki, na pamiątkę, że gorliwi chrześcija­
nie wdrugiej połowie postu żywili się strawą niego- 
lowaną dla większego umartwienia ciała.

— Przypadająca w dniu 25-ym b. m. uroczystość 
Zwiastowania N. Marji Panny obchodzi się na pa­
miątkę tego dnia, w którym posłany od Boga anioł 
Gabrjel do miasta Nazaretu oznajmił N. Marji Pannie, 
ii ona wybraną została na matkę Jednorodzonego 
syna Bożego, który prz^jąwszy z niej naturę ludzką, 
przyniósł światu zbawienie.

< — Jutro pierwsze nieszpory w kościele św. Mar­
cina (po-augustjańskim) rozpoczynają odpust, odło­
żony z dnia 19-go b. m.

b——■ I ■ "I .

Przegląd polityczny.
r Przed kilku tygodniami już telegramy nasze do­
nosiły nam o porozumiewaniu się poufeem mocarstw 
nad podjęciem wspólnych kroków natury policyjnej, 
eolem ścigania i stłumienia międzynarodowego opi­
łku anarchistów. Podówczas gdyśmy donosili o tych 

.Bkładach w prasie europejskiej cicho jeszcze było o 
nich. Dopiero od kilku dni pojawiły się w organach 
zagranicznych doniesienia, w zupełności potwierdza­
jące dokładność i prawdę naszych informacyj. Mo­
carstwa—nie wyjmując Szwajcarji, będącej dotąd 
przytułkiem dla żywiołów rewolucyjnych i anarchi- 
Oznych wszelkiej kategorji — porozumiały się na- 
reszcie co do zasad wzajemnej akcji zachowawczej 
przeciw żywiołom, dążącym do zachwiania kardy­
nalnych podstaw porządku społecznego. Jakie są 
ewe zasady? Szczegółowo niepodobna ich znać już 
dzisiaj, skoro nie leży w interesie sprawy, aby wszys­
tkie podjęte i zamierzone środki przeszły do wia­
domości publicznej. To tylko pewna, że określono 
bliżej podstawy solidarnego współdziałania organów 

i policyjnych rozmaitych państw i przyzwolono, aby 
Iaparat policyjny jednego państwa fukcjonować 
mógł pomocniczo na terytorium państwa innego. 

;W ten sposób tajna policja nabiera pod pewnym 
wwriądem charakteru międzynarodowego; granice 
polityczne przestają stanowić przeszkodę w akcji

jej organów, anarchiści stają się łupem pościgu 
powszechnego!

Zaproponowanem też zostało ze strony jednego 
z najbardziej w tej sprawie interesowanych mo­
carstw utworzenie biura centralnego policji tajnej, 
noszącego charakter międzynarodowy, podobnie jak 
np. berneńskie biuro centralne związku pocztowego. 
Funkcje tego biura byłyby po części kierownicze, 
po części pośredniczące; ono roztrząsałoby kwestje 
fachowe, zwracało uwagę specjalnych urzędów po­
licyjnych na literaturę anarchiczną i na ujawnione 
fakta, rozpowszechniało fotografie i rysopisy osób 
podejrzanych, sygnalizowało przesiedlanie się zbro­
dniarzy i band zbrodniczych z miejsca na miejsce. 
Obok tego potworzą się w pojedyńczych państwach 
nowe departamenty tajnej policji politycznej, jak to 
świeżo zapowiedziały wczoraj depesze z Londynu i 
Konstantynopola. W ubiegły czwartek czy piątek 
poseł austrjacki w Bernie szwajcarskiem doręczył 
prezydentowi związku, Weltiemu, memoriał austria­
cki w sprawie anarchistów tamtejszych, który u- 
ważać można za inaugurację międzynarodowej ak­
cji przeciw dynamitowym anarchistom. Nawet 
prokurator jcneralny Stanów Zjednoczonych pod 
naciskiem opinji publicznej wydał okólnik do urzę­
dów podwładnych, zalecający im czuwanie nad 
tem, aby na okręta, płynące do Europy, nie 
ładowano wybuchających upominków dla starego 
świata.

Gadatliwość dyplomatów i mandarynów chińskich 
w obliczu zajęcia Bakninhn przez francuzów zamil­
kła. Krewki markiz Tseng, w którego słowach 
przywykła Europa słyszeć dotąd jakoby chrzęst 
mieczów, nie nważa za właściwe jednym wyrazem 
protestu lub objaśnienia zdradzić swych uczuć.

P. Ferry ma nareszcie chwilę tryumfu; nie zao­
strzywszy bowiem zatargu z Chinami aż do zerwa­
nia stosunków dyplomatycznych, zajął faktycznie 
Tonkin, memorjały i ultimata chińskie z ubiegłej je­
sieni umieściwszy w koszu ministerialnym. Francja, 
dzięki szczęśliwym operacjom dyplomatów i jenera­
łów swoieh, zyskuje poważne i wpływowe stanowi­
sko we Wschodniej Azji, w Chinach, w Indjach za- 
gangesowych, a nawet w sąsiedniej Polinezji. P. 
Ferry powtórnie już zasłużył na zaszczytne miano 
„pomnożyciela państwa”. Chodzi tylko o to, czy 
Francja potrafi odnieść materjalne i handlowe ko­
rzyści z zaboru nowych obszarów; wiadomo, że nie 
umiała ona skolonizować Algieru, że w Kochinchi- 
nie francuskiej cały prawie handel zamorski spoczy­
wa w rękach anglików. Dopiero wtedy byłby p. 
Ferry prawdziwym dobroczyńcą narodu i opatrzno-

Antifortepianizm.
Bywają zjawiska, przeciw którym bezustanną pro- 

pradzą walkę humor i sarkazm, poważne rozumowa­
nie i głębiej uzasadniona krytyka, a któro przecież 
’wyrugować się nie dadzą, trwają wieki niewzruszo- 
i»«, lub chociażby chwilowo ustąpiły z widowni, po­
wracają wkrótce i nanowo stają się potęgą.

Do takich należały między innemi gorsety i... kry­
noliny.

, Ileż przycinków i traktatów naukowych wywoła­
my jedne, jakiej krucjat)' były przedmiotem drugie...

A przecież pierwszych bramy piekielne nie prze- 
,mogą, a drugie, jakkolwiek znikły na czas pewien 
z horyzontu, już zaczynają pojawiać się nanowo, sil­
ne przebytym okresem krytycznej próby i tem pe­
wniejsze, iż przetrwają burzę, jaką ich ponowne 
■Wprowadzenie do repertuaru mody niezawodnie wy­
woła.

W świecie muzykalnym takim gorsetem, taką kry­
noliną, taką óete noire, jest... fortepian. Im więcej 
wyznawców pozyskuje kult tego instrumentu, tem 
/potężniejszą staje się sekta jego przeciwników. 
'Każda przyszła adeptka fortepianu, zanim nabędzie 
■należytej biegłości w dwunastu gamach dur, w ty- 
Unż moll i w dwudziestej piątej chromatycznej, już 
[przysparza antifortepianignowi tylu prozelitów, ilu 

ipsiadów i prawej i a • niżeaege i Wyż­

szego pietra, a niekiedy nawet z podwórza lub z 
przeciwnej strony ulicy — fortepian jednak mimo to 
trwa i trwać będzie!

Daremne są wysiłki wasze, humoryści, którzy for­
tepianowi i fortepianistom nie szczędzicie bolesnych 
jak szpilkowe ukłucia docinków! Próżna twoja ini­
cjatywa, szanowny gospodarzu jednego z domów na­
szego miasta, któryś siedmiu lokatorom, posiadają- 

i cym fortepiany, jednocześnie wymówił komorne. 
Niepodobna płynąć przeciw prądowi, fortepian za­
wsze wyjdzie zdrowo ze wszystkich zasadzek, jakie 
nań urządzicie. Gdy go zaatakujecie forte, przemknie 
się piano, a gdy piano przeciw niemn protestować 
będziecie, to was jego forte zagłuszy.

’Nie ma ratunku!
Instrument z klawjaturą stal się potentatem, któ­

remu nio już nie poradzi, ani ośmieszenie, ani opo­
datkowanie, ani żaden zgoła pomysł, na jaki wpaść- 
by mogły wzrastające z dniem każ’dym legjony prze­
ciwników tej bezdennej studni melodji i harmonji, 
akordów i pasażów, arpedżjów i trylów...

Bywały w dziejach chwile, w których antiforte- 
pianiści miewali niejaką nadzieję, że wrogi im in­
strument zostanie nareszcie poskromiony.

Mieszkania zaczęły drożeć szalenie i dochodzić do 
cen bajecznych, a jednocześnie zaczęto budować do­
my o pokoikach bardzo małych, z „salonami", w 
których po umieszczeniu kanapy i sześciu fotelików, 
stołu i konsol obowiązkowych nie było już miejsca 
na starożytny, olbrzymi, dłngoogoniasty „pantaljon"

ściowym jego mężem stanu, gdyby zaszczepić zdołał 
na glebie francuskiego charakteru zmysł koloniza- 
cyjny.

W Londynie panował w poniedziałek popłoch na 
giełdzie. Fakt, iż w niedzielę odbyła się rada mi-' 
nistcrjalna i to w biurach Gladstone’s, w pałacu w 
którym mieszka, a mimo tego, w nieobecności pierw­
szego ministra, który podówczas właśnie jako re-i 
konwałescent odbywał przejażdżkę po mieście,przera­
ził te część politycznego i finansowego świata, który 
dostaje gorączki na samo wspomnienie ministerial' 
nego przesilenia. Już w sobotę podczas obrad nad 
wnioskiem Labochere’a, które przeciągnęły się aż 
do godziny 6-ej zrana w niedzielę, sir Charles Dilke 
napomknął tajemniczo o możliwości rozwiązania 
parlamentu. Izba odpowiedziała odrzuceniem za­
wartego we wniosku wotum nagany— znikomą wię­
kszością 17”n głosów.

Gdy dodamy, że Parnell powitałby chętnie roz­
wiązanie, oczekując pomyślnych dla siebie rezulta­
tów z nowych wyborów, że torysi pragną „odwołać 
się do ludu” przed uchwaleniem billu o reformie wy., 
boreżej, że potężni właściciele statków kupieckich 
przerażeni są bilem Chamberlaina, który nie pozwoli 
im w przyszłości wysełać starych i połamanych o- 
krętów za morze po to, aby w drodze się nie rozbi­
jały i trwoniły życie majtków, że w końcu polityki 
Gladstone’a w Egipcie i Sudanie nikt nie rozumie i 
nikt nie uznaje, to przyznamy, że dosyć nagroma­
dziło się żywiołów, aby trudną sytuację rozwiązać, 
bądżto ustąpieniem gabinetu, bądź parlamentu.

Telegram poranny doniósł nam dzisiaj, że gabi 
net włoski Depretisa podał się. do dymisji. Przy­
czyną być może albo prawo o reorganizacji uni­
wersytetów Baccelliego, które z biedą przepłynąw­
szy przez Scyllę i Charybdę w izbie deputowanych, 
odrzuconem zostało jednomyślnie przez komisję se­
natu lub też sprawa wyboru nowego prezydenta izby 
w miejsce Farinicgo. P. Depretis postawił kwestję 
gabinetową na wypadek, gdyby jego kandydat, 
Coppino, nie uzyskał większości. Tymczasem wiel­
kie widoki miał Biancheri, członek umiarkowanej 
prawicy, tudzież Grimaldi. Choroba Depretisa mo­
że zresztą przyczyniła się do przekonania sędziwe­
go prezydenta rządu, iż większość jego w izbie zu­
żyła się i że potrzeba dokonać nowej formacji stron 
nictw parlamentarnych, ku czemu za punkt wyjścia 
posłużyć może ustąpienie gabinetu. Król powoła 
zapewne p. Depretisa do złożenia nowego rządu.

Br. Z.

zwany „skrzydłem" z niemiecka, albo po niźszo-se 
kwańsku queue.

Ale fortepian wnet się zmetamorfozo wał zewnętrz 
nie i przystosował do nowego stanu rzeczy... Stał się 
krótszym a mniej za to wysmukłym i zgodnie z du 
chem czasu weszło w jego konstrukcję mniej drze­
wa a więcej metalu. Dzisiejszy fortepian to pancer 
nik! Z tych pokoików, w których, jak się pierwotnie 
zdawało, nie mógł się zmieścić, już go teraz armata­
mi Kruppa nie wyruguje.

Innem, wiekszem daleko niebezpieczeństwem 
przez pewną krótką chwilkę zagrażali fortepianowi 
jego właśni adepci. Pojawiła się w ich szeregu pe­
wna liczba mistrzów, który technikę gry na tym in­
strumencie wznieśli na niebywałe dotąd wyżyny. 
Mistrze ci stworzyli szkołę fortepianistów z tak wy- 
robionetrn palcami, że zdawało się niepodobień­
stwem, ażeby sama trudność nauki, sama koniecz­
ność poświęcenia długich lat pracy nabyciu jakiej­
kolwiek biegłości, nie odstraszyła mnóstwa począt­
kujących. Przypuszczano zatem, że szeregi forte­
pianistów przerzedzą się, że ci, którym muzyka ko­
niecznie do życia jest potrzebną, zwrócą się do in-, 
nych, mniej ofiary czasu i trudu wymagających na­
rzędzi.

I ta nadzieja jednakże zawiodła. Było to marze­
nie, podobne do owego, jakiem się łudzili wynalazcy 
coraz to straszliwszych śmiercionośnych pocisków. 
Zdawało im się, że tym sposobem uniemożebnią woj- 
aą.w a czyż ją uniemożebnili?^



li stok reiakcyjncgc.
Biblioteka matematyczno-fiisycznn. — „Początki arytmetyki" 
M Berkmana—„Arytmetyka11 M. A. Baranieckiego.— „Geo- 

raetrja analityczna" dra Wacława Zajączkowskiego.
Kto miał w ręku wydane w r. z. dwie książeczki 

p. n. „Wiadomości początkowe z fizyki” S. Kram- ! 
sztyka, odznaczające się nader przystępnym a umie­
jętnym i prawdziwie pedagogicznym wykładem i 
kto tylko z tych książeczek cbciał wnosić czem bę­
dzie „Bibljotcka matematyczno-fizyczna”, wydawa­
na pod redakcją dra M. A. Baranieckiego z zapomo­
gi kasy Mianowskiego, a nie miał czasu lub ochoty 
rozpatrywać się w programie tego wydawnictwa, 
ten dozna niezawodnie przyjemnego zawodu.

Wydane pierwotnie książeczki zdawały się zapo­
wiadać wydawnictwo elementarne, zbiór dziełek 
traktujących przystępnie pierwsze początki nauk 
zakresem „Bibljoteki” objętych. Wydawnictwo 
wprawdzie zapowiadało serję drugą, trzecią i czwar­
tą, mające objąć kursa wyższe, można było jednakże 
mniemać, iż jest to zapowiedź, której spełnienie na­
stąpi dopiero kiedyś, w dalszej przyszłości, gdy roz­
kop podręczników pierwszej serji pozwoli w tym 
kierunku posunąć się dalej. Tymczasem wydawca 
i redaktor „Bibljoteki matematyczno-fizycznej” da­
leko żwawiej i energiczniej wziął się do rzeczy, po­
stanowił bowiem prowadzić równocześnie wydawni­
ctwo wszystkich czterech seryj i wywiązuje się z te­
go postanowienia, któremu tylko przyklasnąć mo­
żna, z gorliwością zasługującą na wszelkie uznanie.

W krótkich odstępach czasu wyszły obecnie trzy 
dzieła, stanowiące dalszy ciąg „Bibljoteki”, a miano­
wicie z serji pierwszej „Początki arytmetyki” M. 
Berkmana, z serji trzeciej kurs teoretyczny „Arytme­
tyki”, pióra głównego kierownika całego wydawni­
ctwa dra Baranieckiego i z serji czwartej „Geome­
tria analityczna" dra Władysława Zajączkowskiego, 
b. profesora Szkoły głównej warszawskiej, a obe­
cnie profesora szkoły politechnicznej we Lwowie. 
Oprócz tego wkrótce mają wyjść z druku w zakre­
sie serji pierwszej: „Wiadomości początkowe z geo­
grafii fizycznej i metecrologji" p. A. W. Witkow­
skiego, oraz rzecz „O najprostszych figurach geome­
trycznych” p. M. Berkmana, w zakresie serji dru­
giej „Arytmetyka” tegożautora, z serji trzeciej „Za­
dania arytmetyczne” do wydanej obecnie „Arytme­
tyki” p. Baranieckiego, „Kosmografia i geografja fi­
zyczna z meteoroiogją” p. J. Jędrzejewicza, wreszcie 
z zakresu serji czwartej „Wstęp do analizy” p. M. 
A. Baranieckiego i „Rozwiązywanie równań licze­
bnych" J. Sochockiego.

Mamy więc przed sobą wydawnictwo rozwinięte 
na szeroką skalę, prowadzone systematycznie i z 
gruntownie obmyślanym programem, nie liczące na 
chwilowy spekulacyjny rozgłos, lecz na trwały po­
żytek dla kształcących się, którym te dzieła, zasto­
sowane do różnych stopni przygotowania naukowe­
go służyć mają.

Niepodobna nam w krótkim artykule dziennikar­
skim rozszerzać cię o zaletach i wchodzić w rozbiór 
szczegółowy trzech świeżych pubiikacyj „Bibljote­
ki”. Przekroczyłoby too wiele zakres ram codzienne­
go pisma i utiudziło czytelników, których nieliczna 
tylko mniejszość interesować się może nowemi pod­
ręcznikami do nauk matematycznych, przcznaczo-

I fortepiany nie uległy także.
Owszem trudność nowej szkoły fortepianowej no­

wych fortepianom przysporzyła zwolenników. Po­
wiedzieliśmy sobie, że kiedy teraz nielada kto mo­
że tak zagrać na fortepianie, ażeby tego posłuchać 
było warto, to każdy z nas właśnie starać się powi­
nien o dopięcie tej nieladakomu dostępnej sztuki. 
I uczymy się na zabój, wyłamujemy sobie palce, 
przez lata cale godzinami dziennie gramy jeden ga­
tunek ćwiczeń, ażeby w końcu przekonać się naj­
częściej, iż owa sztuka nielada komu dostępna jest 
i dla nas niedostępną!

Znam pomiędzy antifortepianistami pewnego sta­
tystyka, któremu antypatia do fortepianu i zamiło­
wanie w zbieraniu dat statystycznych nie przeszka­
dzają być muzykalnym. Notuje on od pewnego 
czasu ile razy słyszy fortepian, dzieląc na kategorje 
usłyszane produkcje. Otóż zdaniem tego statysty- 
ka melomana ale fortepianofoba, na 100 usłyszeń 
fortepianu przypada 89 na ćwiczenia, 7 na grę do 
tańca lub utworów tanecznych, a tylko 4 na grę 
właściwą, z których 3 zaliczyć trzeba, do kategorji 
niższej niż mierna, a 1 tylko do wyższej... Produku­
je sic zatem J00 jednostek muzyki w tym celu, aże­
by w 99 wypadkach udręczyć uszy, a w jednym 
tylko naprawdę je zadowolnić, zaś w siedmiu spra­
wić nogom kosztem uszu pewną przyjemność!

Gdym temu statystykowi zarzucił pewną w cy­
frach przesadę, oburzył się i odpowiedział:

— Mylisz się pan, jeżeli przesadziłem to chyba

nemi bądź to dla rozpoczynających naukę, bądź teś 
dla przechodzących jej kursa średnie lub wyższe. 
Aby zaś zwrócić na te dzieła uwagę tych, którzy dla 
kształcenia się własnego lub do pomocy w kształce­
niu innych potrzebują dzieł tego rodzaju, sama wia­
domość o ich wyjściu i najkrótsze sprawozdanie 
wystarczy. •

„Początki arytmetyki” M. Berkmana służą dla 
dzieci przygotowujących się dopiero do systematycz­
nego kursu i jak we wszystkich tego rodzaju pod­
ręcznikach główną wagę tego dziełka stanowi stro­
na dydaktyczna, umiejętność jasnego i przystępne­
go przemówienia do młodych umysłów.

Posługując się w należytej mierze metodą poglą­
dową, autor wybornie wywiązał się z zadania nie tak 
małoważnego jak się na pozór wydaje. W naukach 
matematycznych, w arytmetyce i geometrji przyswo­
jenie sobie przez ucznia i dokładno pojęcie pierw­
szych początków, najprostszych określeń i działań 
decyduje o tein co w przyszłości ma się nazywać 
„zdolnością” tegoż ucznia do nauk matematycznych 
lub niezdolnością. Zly, niedość jasny, niedość ści­
sły wykład początków zwichnąć może rzeczywistą 
zdolność, gdy tymczasem uczeń, któryby na pozór 
wcale nie objawiał zamiłowania i uzdolnienia do ra­
chunków może się do nich zachęcić, może je nawet 
polubić, jeżeli początki wyłożono mu zostaną w spo­
sób taki, który on dokładnie i bez wielkich wysileń 
zrozumie.

Taż samą pamięcią przedewszystkicm o stronie 
dydaktycznej odznaczają się dwa inne świeżo wyda­
no dzieła.

„Arytmetyka” dra Baranieckiego odpowiada w 
zupełności celowi, który sobie autor zakreślił: „do­
starczyć uczącym szczegółowego materjału do zajęć 
teoretycznych w czasie lekcyj arytmetyki w szkole 
średniej ogólnej, a uczącym się dać możność pierw­
szego powtórzenia kursu arytmetyki, jako też przed­
stawić te uzupełnienia, które są właściwie przy po- 
nownem jego powtórzeniu przed egzaminem dojrza­
łości”.

Ażeby w zupełności odpowiedzieć temu celowi, o- 
raz po części zapewne dlatego, ażeby się nie powta­
rzać w wykładzie algebry, autor objął niniejszem 
dziełem te tylko działania i twierdzenia arytmety­
czne, które się dadzą objaśnić i udowodnić bez po­
mocy algebry. W kursie tym nie ma więc mowy o 
ułamkach ciągłych, podnoszeniu do potęg, wyciąga­
niu pierwiastków, postępach, logarytmach, procen­
cie złożonym, kombinacjach, wariacjach i przemia­
nach, co wszystko niektórzy autorowie obejmują 
kursami arytmetyki na szerszy rozmiar zakreślone- 
mi. Zachowując ten rozdział, autor postąpił bar- , 
dzo słusznie, inaczej aby uniknąć powtarzania się, j 
należałoby chyba połączyć arytmetykę z algo- * 
brą, tak jak to czynią inni znów autorowie (np. dr 
F. Reidt, autor działa „Arytmetyka i algebra” w 
Handbuch, der Mathematik dra Schlómilcha).

Nietylko jednak dla nauczycieli i uczniów dzieło 
dra M. A. Baranieckiego jest pożądane i pożyteczne; 
czytelnicy interesujący się arytmetyką, chociażby 
nie należeli do żadnej z tych dwóch kategoryj, znaj­
dą tu szczegóły ciekawe, z któremi może spotkają 
się po raz pierwszy...

Do takich szczegółów należą np. opracowane w 
tekście i przypisku mało komu znane cechy podziel­
ności pomysłu dra Ant. Żbikowskiego, wysłużonego 
nauczyciela gimnazjum w Kazaniu. Rzecz to tak 

na korzyść fortepianu! bo i w tym wypadku, jednym 
na sto, w którym się słyszy grę wyższą nad mier­
ność, najczęściej uszy muzykalne cierpią, gdyż for­
tepian jest... rozstrojony!

Kiedy jednak fortepian pokonał tak szczęśliwie 
wszystkie trudności, kiedy zwalczył ciasnotę mie­
szkań, kiedy się ostał pomimo doprowadzenia techni­
ki gry do bajecznej przedtem doskonałości, to za­
chodzi pytanie, czy nasze zamiłowanie w fortepia­
nie nie jest w istocie zdrowym objawem muzykalno­
ści i czy przeciwnie antifortepianizm nie jest choro- 
bliwem zjawiskiem?...

Niestety, na to pytanie po cokolwiek bliższej roz­
wadze trzeba odpowiedzieć przecząco...

Statystyka policzyła ile w jakim kraju jest jakie­
go gatunku zwierząt domowych, ile maszyn paro­
wych, lokomotyw, aparatów telegraficznych itp., na 
fortepiany kolej jeszcze nie przyszła, więc nie wie­
my, który kraj jest najbardziej uszczęśliwiony pod 
tym względem, ale gdy kiedyś na międzynarodo­
wych kongresach statystycznych postanowionem zo­
stanie, aby przy periodycznych spisach ludności co 
dziesięć lat odbywanych, zapisywano w rubryce ka- 
lectw kto ma palce do fortepianu wyłamane i posia­
da własny instrument, to kto wie, czy się nie okaże, 
że liczba fortepianów i fortepianistów zostaje w od­
wrotnym kierunku do muzykalności danego kraju.

1 dziwićby się wcale temn nie było można, gdyby 
statystyka kiedyś tego dowiodła... 

oryginalna i szesęśliwa, że aż ochota bierze aao 
próbę. Ażeby dojść, czy liczba jakakolwiek np. 
468,069 jest podzielna przez 31, należy odrzucać 
po kolei ostatnie jej cyfry, a po odrzuceniu każdej 
odejmować od tego co zostało potrójną jej wartość. 
Tym sposobem wypadają kolejno liczby coraz 
mniejsze 46,779, 4,650, 465, 31, 0, co dowodzi, że 
liczba dana jest przez 31 podziehią. Podobnież 
można dowodzić podzielności przez 21, czyli jedno­
cześnie przez 3 i 7, przez 51 czyli przez 3 i 17, sło­
wem przez każdą liczbę nie zawierającą czynników 
2 ani 5. Cechy podzielności dra Żbikowskiego, o- 
gloszone i udowodnione przezeń jeszcze w r. 1860 
i 1861-ym, pojawiły się następnie częściowo w 
Niemczech i uznawane tam są za pomysł nieme# 
Zerlanga.

Ciekawe są również szczegóły, podane w przypi­
eku przez prof. J. N. Frankego, o liczbach doskona­
łych i zaprzyjaźnionych, według Jana Brożka, mate­
matyka naszego, którego 300-na rocznica ma być 
obchodzoną w roku przyszłym.

Niech nam tu jednak wolno będzie zrobić nawia­
sową uwagę, że z liczb, które Brożek w r. 1638-ym 
podał za pierwsze, i które od tego czasu za pierw­
sze uważano, niewszystkie rzeczywiście są pierw- 
szeini, udało nam się bowiem niektóre z nich rozło­
żyć np. a22—1=536870911=233x1103x2089, a 
inne odpowiadające potęgom a 37-ej, 43 ej, 73-ej, 
83-ej, są podzielne przez 223, 431, 439 i 167.

Najciekawszemi przecież a nąjmozolniejszcmi nie­
zawodnie do obrobienia były ustępy o miarach i wa­
gach, oraz wstępna rozprawa p. n. „Rys rozwoju 
arytmetyki i rzecz o jej nauczaniu w Polsce.”

Rozpisaliśmy się obszerniej o „Arytmetyce”, ob­
szerniejsza jeszcze wzmianka należałaby się „Geo­
metrji analitycznej” prof. Zajączkowskiego, ale tem 
już czytelników trudzić nie będziemy. „Geometrja” 
należy do czwaitej serji czyli najwyższego kursu w 
„Bibljotccc”, mimo to i tutaj główny położono na­
cisk na jasność i przystępność wykładu, oraz poda­
no czytelnikowi czy uczniowi, chcącemu się kształcić 
w tym przedmiocie, wielką liczbę umiejętnie dobra­
nych tematów do ćwiczeń, wraz z wskazówkami po- 
mocnicznemi do ich rozwiązania. 1

Dzieło dra Zajączkowskiego jest cennym przy­
bytkiem do niezbyt obfitej u nas literatury nauk 
matematycznych, a całe wydawnictwo, odznaczają­
ce się nadto pięknością i poprawnością druku i edy­
cji oraz nadzwyczaj przystępną ceną, daje redakto­
rowi „Bibljoteki matematyczno-fizycznej” i jego 
współpracownikom tytuł do trwałej zasługi.

Wł. Sabowski.

si.
Umarła...
Spokój wielki, nieskończony, zstąpił na jej lica, ■- 

śmiech zastygł aa bladych wargach.
Anioł, który niegdyś czuwał nad jej kołyską, objął ją 

śniożnem ramieniem i zaniósł przed tron Przedwiecznego 
w błękitach.

W krainie płonących świtów, wśród woni rozchylo­
nych lilij, na zlotem łożu obłoków, ocknęła się ze snu 
śmierci. U stóp jej, nad głową, krzyżują się tęcze. 
Przestrzeń rozśpiewana nuci pieśń wesela. Anielskio 
skrzydła szumią na powitanie.

Ala w joj sorcu budzi się tęsknota...
............ .

Fortepian dla uczących się muzyki jest instrumen­
tem niepedagogicznym. Wydaje ton gotowy, za­
miast żądać od ucznia, żeby go wynalazł i urobił, 
postępuje zatem tak, jakby postępował nauczyciel 
czytania, gdyby zamiast kazać uczniowi czytać po­
kazywał tylko palcem litery i wyrazy, a sam wy­
mawiał. Uczący się muzyki przy pomocy fortepia­
nu staje się muzykalnym ale tylko oczyma, nie n- 
chcm. Widzi on muzykę zamiast jej słuchać. Ton, 
który klawisz wydaje, bierze za ten sam wiecznie, 
nie czując wcale, iż zmienia się on z każdym dniem, 
bo instrument z każdym dniem się odstraja, gdyż co­
dziennie zmniejsza się naprężenie struny, a z niem 
i liczba drgań, jakie ta struna wskutek uderzenia 
wydaje. To ciągle zmienianie się tonu psuje ucho 
ucznia, nie pozwala mu wyrobić sobie stałego po­
czucia skali muzycznej, a jeśli miał to poczucie nim 
się zaczął uczyć, to je w nim zatraca i zaciera po­
woli. Dodajmy do tego, iż do początkowej nauki 
wybierane są zwykle fortepiany liche, żo strojenie 
fortepianu sarządzanem jest zwykle wówczas, gdy 
ktoś ma się na nim popisywać, nigdy zaś wtedy, 
gdy instrument służy tylko do ćwiczeń, a zgodzimy 
się z pewnym antifortepianistą, który twierdzi, że 
gotów jest najmuzykalniejsze dziecko, wyśpiewują­
ce z pamięci każdą zasłyszaną melodję, w ciągu 
trzech miesięcy uczenia go ćwiczeń pięciopalcowych 
i gamm na fortepianie doprowadzić do tej perfekcji, 
że najłatwiejszej melodji wygrać na fortepianie lub 
wyśpiewać ze słyszenia nie będzie mogło. Zostrae-



a SIB

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE,

, Urwała, bo łzy przesłaniają jej oczy. Urwała, bo 
tchu zbrakło w piersi. A kiedy powtórnie spuściła źre- 
®ice na kartę prawdy, wyczytała te słowa-

. — Ministerjum oświaty otrzymało do zatwierdzę' 
Łia projekt ustawy towarzystwa docentów prywa' 
tuych.

= Dzienniki petersburskie podają następujące 
Szczegóły o zamierzonym projekcie rozszerzenia 
"°capetencji sędziów pokoju. Według dzisiejszych 
J^cpisów, sędziowie pokoju mogą wymierzać kary 

Przechodzące 1-go roku więzienia i to jedynie

,W rozwartą mogiłę spuszczono trumno...
> „Pierwsza grudka ziemi spadła z głuchym łoskotem, 

fłegnając umarłą w imieniu żyjących. Wobec majesta- 
l.tu śmierci umilkł głos rozpaczy. Tylko łopaty zgrzy­
tają pod ręką grabarzy.

„Tłum żałobny rozchodzi się, odlatują czarne kruki... 
.Nad grobem zostali się ci, których boleść nie zna u- 

tojenia: Rodzice. Przy nich eórka jasnowłosa, dzie­
cko prawie, a już tak smutna i narzeczony tej, która u- 
snęła na wieki.
j .Piorun, który spadł z błękitnego nieba, ugodził ich 
jw serca. Ziemia pochłonęła ich nadzieje, ich marzenia. 
jAle w duszy piastują wspomnienie przeszłości. Zaskle­
pią się w swoim żalu, zapomną o słońcu, które blaskiem 
swoim urąga ludzkiej niedoli, wyrzekną się jutra. A 
dzień oczekiwany, dzień połączenia, przepłynie na fali 
czasu...* 

„Cóż to za blask w rozległej świątyni?
„Srebrzyste głosy wstępują pod gotyckie sklepienia!
„Tam, przed ołtarzem, stanęło oblubieńców dwoje. 

Kapłan łączy ieh dłonie, Bóg przemawia do nich głosem 
jniłośei. A na uboczu, rodzice przypadli do marmurów 
* ■Wdła się za ieh aseteście; Imię tych wybrnńcówTo- 
Bu? Imię tych błogosławiących rodziców?...'1

—■ Ol nie chcę wiedzieć, nie, nie, flic...
I rozdarła oną kartę, a wielki żal powstał w jej łonie...

Małgorzata H.

8°bie tylko, że fortepianu podczas trwania nauki 
’e każę stroić.
* rzyjaciele fortepianu wezmą to może za herezję, 

LWażąmy się jednak powiedzieć, że najlepsi i najzna- 
m’tsi fortepianiści inaczej, to jest mniej doskonale, 

'w* ^hzykalni od skrzypków albo śpiewaków. Ponie- 
nawet genjusz z rozstrojonego fortepianu nie 

lac’° *dz,e cz.vs,eS° tonu, a strojenie jest manipu- 
trudną i mozolną, wymagającą czasu, odpo- 

ednich narzędzi i pewnego natężenia muskułów, 
Rna’ Xa zatem w fbrtepianistach pewna rczy- 
<lrob,a ’P’^.vkalna, pobłażliwość wymuszona na 
pewn e n’e(lokładności w stroju, która w końcu do 
gr-tfow^0 stoPn'a przechodzi w zupełną apatję. Bjo- 
^zieckiemSn?p,Cn1a °Powiadai!b iż. kied^ M ma’c™ 
Bzyw Płakał gdy usłyszał śpiew albo grę fał- 
BiadP’ a Później, w młodym wieku, kiedy już po- 
Bain oVSZ^8tk’° tajniki techniki fortepianowej, tenże 
k oel \Z°Pen *Ba zabawienia towarzystwa grywał 
icżel'^ ^odz'natn' całemi na bylejakim klepadle, 
Jonę* Datnra’n’e n*e było do niemożcbuości rozstro- 

pistoVnkkT?6 poczncia muzykalnego fortepia- 
.. • st bynajmniej dziwnem zjawiskiem.

fortenin/hV ”aitroskliwicj pamiętali o tern, żeby 
Kić ion-o zawszc nastrojony, nie zdołamy zmie- 
chroin^tvn ,r'’ ^dzio on zawsze instrumentem 
ludzki i’t ZDyin’. pdy skrzypce, wiolonczela, głos 
•ie uezvl rnń 8V-nftnlIncnta*ui djatonicznemi. Kto 
trózumL t .tylko na fortepianie ten nawet nie 
■rozumie tej różnicy, nie mówiąc już o tern, żeby ją 

słonecznych blasków odwraca oblicze i w kielich 
Ezpłecionyeh dłoni leje łzy gorące.

— Czemu płaczesz, córo ziemi?
— O! Panie!... Tam w otchłani zostawiłam wszystko 

(eo mi drogie. Głos Twój wyrwał mnie z objęć kochan- 
ka, rzuciłam próg ojcowski i gwiaździstym szlakiem po­
leciałam ku Tobie!

— Wieczność jak matka przygarnęła cię do łona!
/ — Ah! pragnę ziemskich pieszczot i ludzkich roz- 
łeazy!
/ — Czy nie wiesz, iż kwiaty twojej ojczyzny kryją 

icier nie?
/• — Chee cierpieć, chcę być. Raj dla mnie pustynią. 
Panie. uchyl zasłonę dzielącą dwa światy! Pozwól mi 
choć wzrokiem spocząć na tem, co ukochałam nad zbu­
twienie!

Z księgi wszechwiedzy wydartą została karta i ozwał 
;«ię głos:

— Czytaj!

za kradzież, oszustwo, podstęp i naruszenie ustaw 
zarządu skarbowego, projekt zaś nadąje sędziom 
prawo wyznaczania kar do wyst kości l1/, roku wię­
zienia i powiększa liczbę przestępstw, mających 
wchodzić w zakres kompetencji ię Iziów pokoju. Co 
się tyczy odpowiedzialności cywilnej, to i tu projekt 
nadaje sędziom prawo wyznaczania kar do 1,500 
rs. w miejsce dzisiejszego maximum 500 rs.

=. Kraj donosi, iż w ministerjum sprawiedliwo­
ści zapadła uchwała, mocą której posady sędziów 
śledczych w Królestwie Polskiem mają być obsadza­
ne w 3/< przez urzędników pochodzenia rosyjskiego.

= Zarja przytacza następujące szczegóły o zjeź­
dzić przemysłowców soli, jaki w czasie tegorocz­
nych kontraktów odbył się w Kijowie. Przybyło 
nań około 15 tu kupców soli z Królestwa Polsaiego, 
oraz przedstawiciele kopalń rosyjskich i zagranicz­
nych, mianowicie towarzystw briańcowskiego, dzie- 
końskiego, inowrocławskiego i czangorskiego. Ce­
lem zjazdu było usunięcie współzawodnictwa ko­
palń w Królestwie. Przy cle bowiem wysokości 30 
kop. od puda, sól z Wieliczki, Inowrocławia i Stass- 
furtu sprzedają się w kraju naszym po 45—55 k., 
podczas gdy sól z powiatu bachmuckiego w Cesar­
stwie, przy taryfie kolejowej od stacji dziekońskiej 
do Warszawy 30 kop. od puda, kosztuje tylko 38 do 
44*/2 k. Wobec tego przemysłowcy zakordonowi u- 
siłowali zawrzeć konwencję z kopalniami rosyjskie- 
mi co do dostawy soli do Królestwa, lecz przemysło­
wcy rosyjscy, mając zapewnioną obniżkę taryfy do 
26'/, kop., na układ nie przystali. Podobno przedsta­
wiciel towarzystwa inowrocławskiego, najbardziej 
w tej sprawie zainteresowanego, p. Levy, propono­
wał kupno 2,000 wagonów soli bachmuckiej po 20 
kop. za pud, pod warunkiem, iż kopalnie Bachmutu 
nie będą sprzedawały w Królestwie więcej soli nad 
2,000 wagonów. Gdy umowa do skutku nie przyszła, 
kopalnie briancowska i dziekońska natychmiast 
sprzedały p. Pry wisowi 4,000 wagonów soli po 13 '/2 
rs. wyłącznie do Królestwa; cena jej na naszych 
rynkach ma wynosić 40 kop. Sól bachmucka przy­
bywa do Warszawy ze stacji dziekońskiej albo 
przez Bachmacz, Kijów i Fastów, albo przez Zna- 
mienkę i Fastów, w pierwszym kierunku odbywa 
drogę 1,590, w drugim 1,649 wiorst.

= W tych dniach dokonane być mają, jak donosi 
I?ys. Kur., próby oświetlenia linij kolejowych elek­
trycznością.

= Kolej warszawsko-wiedeńska miała w lutym 
r. b. dochodu ogółem rs. 656,566 kop. 35, a że w lu­
tym r. z. dochód wyniósł rs. 631,832 kop. 41, przeto 
w porównaniu z r. z. zwiększył się on o rs. 24,733 
kop. 94. Ogólny dochód kolei warszawsko-bydgo- 
skiej za hity wyniósł rs. 77,265 k. 73, a więc w po­
równaniu z tym samym perjodem r. z. zmniejszył 
się o rs. 25,833 kop. 5'/2.

= Magistrat warszawski przeznaczył rs. 3.900 na 
wykonanie robót ziemnych, mających na celu przy­
gotowanie plantu pod budowę drogi głównej na 
nowym cmentarzu brudnowskim za Nową Pragą.

= Przekupnie, mający się usunąć ze swemi stra­
ganami z placów za Żelazną Bramą i ze Starego 
Miasta, Spiesznie wynajmują miejsca na dziedzin 

miał uchem ocenić, a że pomiędzy czytelnikami tej 
filipiki znajduje się niezawodnie wielu, którzy swo­
ją muzykalność zawdzięczają tylko fortepianowi, 
więc musimy ją wytłumaczyć w kilku słowach.

Według akustyki, czyli nauki o dźwiękach, po­
między tonami wchodzącemi w skład każdej ga­
my istnieją pewne stałe interwali®, oznaczające się 
stosunkiem liczby drgań wydawanych przez strunę. 
Ażeby ten stosunek mógł być zachowany, septyma 
w gamie G czyli ton Fis musi mieć cokolwiek in­
ną liczbę drgań niż kwarta w gamie Des czyli ton 
Ges. Między Fis i Ges jest zatem pewna subtelna 
różnica, która prawdziwie muzykalnemu uchu 
skrzypka albo śpiewaka daie się odczuć, ale na 
którą fortepianista jest zupełnie nieczuły, bo w je­
go instrumencie różnicy tej nie ma. Fortepian jest 
tak nastrajany, iż nie wydaje ani Fis ani Ges tylko 
ton pośredni, chromatyczny, o ile można najbar­
dziej do obu tych tonów zbliżony. Z wyjątkiem te­
dy zasadniczej gamy C, wszystkie tony fortepia­
nów są konwencjonalne, ergo i muzykalność forte- 
pianistów jest konwencjonalną.

Jakiż ztąd wniosek?... Oto ten, że chcąc prawdzi­
wie wykształcić w muzyce ucznia, należy edukację 
jego muzykalną zacząć od śpiewu albo od gry na 
instrumencie smyczkowym, a nie od fortepianu. Po­
dobnież chcąc podnieść muzykalność w kraju, nale­
ży tworzyć szkoły i stowarzyszenia śpiewu i gry 
smyczkowej, a nic instjtucje, w których króluje for­
tepian. We Włoszech i w Niemczech więcej jest 
niezawodnie umiejących śpiewać niż u nas, a za to 

each przylegtycn posesyj, aby pomieścić tam swoi- 
stragany. Będą to więc nowe źródła zarazy, gdy v 
ciasnym dziedzińcu nagromadzone zostaną stragan) 
i targowisko nadal prowadzić się będzie. Zdaje się 
iż choćby ze względów bezpieczeństwa na wypadet 
pożaru, gromadzeniu straganów należałoby wcze 
śnie zapobiedz.

= W7 świeżo utworzonym wydziale dorożkarskie 
przy kancelarji p. oberpolicmajstra opracowuje się 
projekt założenia w kilkunastu punktach miasta 
gospód dla dorożkarzy, do których woźnice dorożek 
mogliby zachodzić, pozostawiając konie i ekwipaże 
pod nadzorem posługaczy, umyślnie w tym celt 
przed gospodami stojących; po urządzeniu takich 
gospód dorożkarze będą mieli wzbroniony wstęp dc 
wszystkich szynków i bawaryj.

= Dwunaste ogólne zebranie akcjonarjuszón 
Banku dyskontowego warszawskiego odbędzie su 
w dniu 26 ym kwietnia r. b.

= W dniu jutrzejszym, o godzinie 2-ej po połu­
dniu, odbędzie się doroczne ogólne zebranie człon 
ków Towarzystwa zachęty sztuk pięknych w Króle­
stwie Polskiem.

= Zawakowało obecnie stypendjum w ilości rs 
180 rocznie dla uczniów gimnazjum lub studentów 
uniwersytetu, pozostające w rozporządzeniu Towa 
rzystwa dobroczynności.

= Znakomity przyrodnik, prof, uniwersytet! 
charkowskiego, Cieńkowski, podał temi czasy wia­
domość o rezultacie szczepienia karbunkulu na ow­
cach. Uczony nasz otrzymał fundusz od ministerjum 
skarbu na dalsze doświadczenia. Podobno Gaz. roln 
operat jego ma wkrótce przedrukować.

= Starszy prezes izby sądowej, rz. r. st. Trocin- 
mowskij, w dniu wczorajszym udał się do Peters 
burga.

= Słyszeliśmy, iż głośny pisarz Fryderyk Spiel- 
bagen, w podróży powrotnej z Petersburga, ma się 
chwilowo zatrzymać w Warszawie.

— Z teatru i muzyki.
* W dniu jutrzejszym na scenie teatru Rozmaito- 

ści debiutować ma w komedji „On będzie moim7 
p. Sznage, aspirantka do ról naiwnych.

Panna S, jest uczennicą Królikowskiego.
* Bepertmw operowy zapowiada na przyszły ty 

dzień powtórzenie „Jana z Leydy”, „Carmenę” i 
„Tannbansera”.

* Jutro w teatrze Wielkim „Mignon” z p. Herma- 
nówną w roli tytułowej.

* P. Franciszek Zawadzki, b. basista opery naszej 
przybył do Warszawy.

Pan Z. wystąpić ma kilkakrotnie na początku 
przyszłego miesiąca.

* W końcu przyszłego tygodnia na scenie teatru 
Wielkiego danym będzie po raz pierwszy trzyakto­
wy balet „Miłość i sztuka”, przygotowywany cd 
dość dawna przez p. Mendeza.

Kost)urny i wystawa kosztować mają kilkanaście 
tysięcy rubli...

W balecie tym p. Mendez wystąpi po raz pierw­
szy jako tancerz.

* Uwagę czytelników naszych zwrócić musimy na 

mniej stosunkowo fortepianistów i dlatego t ż Wio 
chy i Niemcy pod względem muzykalności stoją na 
daleko wyższej od nas stopie. U nas niełatwo spo­
tkać kogoś coby umiał drugiemu zawtórować w 
śpiewie, a w kościołach gdy lud śpiewa, słyszymy 
zawsze tylko unisono, przeciwnie w Niemczech ka­
żdy uczeń wychodzący ze szkółki elementarnej już 
nietylko prym, ale i wtór śpiewać potrafi.

Slioro jednak fortepian, jak powiedzieliśmy, stał 
się potęgą, skoro ani ten artykuł ani żadne perswa­
zje, choćby tysiąckroć wymowniejsze, ogółu od u- 
prawiania tego instrumentu nie odwiodą, należałoby 
przynajmniej zmniejszyć złe jakie wyrządza, a mo­
żna to dosyć łatwo uczynić. Trzeba’tylko odróżnić 
w nauce czysto mechaniczną wprawę od ćwiczeń w 
rzeczywiście muzykalnej egzekucji i w pierwszej 
części, w tej w której idzie tylko o wyłamanie pal­
ców, w gamach, arpedżjach, trylach itp„ kazać u- 
czniowi egzercytować się na klawjaturach niemych, 
a na fortepianie pozwolić mu się ćwiczyć dopiero w 
tem, czego się już w ten sposób poduczył. Tym spo­
sobem uczeń mniej się oswoi z kaleczeniem uszu so­
bie samemu, a zarazem otaczającym i sąsiadom, i 
stanie jt; vrażliwszym na dysonanse, tj. muzykal- 
niejszym.

Gdyby ta rada została przyjętą, mogłyby się prze­
rzedzić szeregi antifortepianistów, a zapewne wypi­
sałby się także z ich bractwa najniższy łaskawych 
czytelniczek i czytelników sługa i podnóżek

Omutroa.



poranek artystyczny w dniu 25-ytn b. na. na rzecz 
uczniów gimnazjum odbyć się mający.

Współudział w poranku przyjęli panie: Jakowi- 
cka,. Marczellówna, Wisnowska, pp. Szymanowski, 
Bruszewski, Czernicki i Niedźwiedzki.

Czynną nadto będzie orkiestra teatru Wielkiego 
pod dyrekcją p. A. Miinchheimera.

Program ułożony jest z niezwykłą starannością.
= Teatr amatorski.
We wtorek, jako w dzień świąteczny, odbędzie 

Się w teatrzyku Towarzystwa dobroczynności przed­
stawienie amatorskie.

Odegrane będą trzy jednoaktówki: „Na studjach", 
fraszka sceniczna pana Feliksa Nowakowskie­
go (po raz pierwszy), „Trzy domina” Aleksandra lir. 
Fredry i „Pafnucy i Narcyz”.

= Mały wirtuoz.
Na niedzielnem przedstawieniu dla dzieci w tea­

trzyku Towarzystwa dobroczynności będzie się pro­
dukował dwunastoletni fortepianista, Sfaś Sącbocki.

Odegra on rapsodję Liszta nr 2.
= Podróż z... miłością.
P. Ehrenfeucbt, autor znanej już naszym czytelni­

kom prelekcji „o miłości”, udał się w podróż po pro­
wincji, celem spopularyzowania swojej pracy po­
między mieszkańcami Łodzi, Lublina itp.

Powodzenie odczytów zdaje się być niezawodnem 
ze względu na porę wiosenną, uspasabiającą do „na­
tężonych wrażeń”...___________
= Z muzeum pszczelniczego.
Z dniem 1-m kwietnia ukończony zostanie w mu­

zeum pszczelniczem kurs zimowy.
Kurs letni trwać będzie od początku maja do 

września, poczem nastąpią egzaminy;.
= Nowe posady.
W zarządzie kolei nadwiślańskiej ,skutkiem ka­

lectwa i choroby kilku urzędników, o ezem już do­
nosiliśmy, utworzyło się parę posad, na które, jak się 
można domyślać, zgłosiło się dziesięć razy więcej 
nad potrzebę pretendentów...

Tych ostatnich, niestety! zawsze można znaleść 
niemałą liczbę... *

=: Wywóz piwa.
Dowiadujemy się, iż ajenci domów handlowych 

w Rosji, z chwilą oddania do użytku wagonów spe­
cjalnych do przewozu piwa, zamierzają zorganizo­
wać potężny wywóz do miast w Cesarstwie, któro 
dotąd albo się obchodzą bez tego produktu albo też 
sprowadzają go z wielkim kosztem z browarów 
guhernij nadbałtyckich.

Byłby to pomyślny zwrot dla naszego przemysłu 
browarniczego.

= Czegośmy się doczekali!
Niejednokrotnie wspominaliśmy o braku krawców 

wiejskich, którzyby szyli dla ludu wiejskiego su­
kmany i kerezje, a znaną jest również odraza nasze­
go włościanina do surduta i palta, które mu handla­
rze na jarmarku narzucają.

Zrozumieli to widać sprytni sąsiedzi z zachodu, 
gdyż oto, jak się dowiadujemy, przez komorę celną 
ekspediowano dwa wagony peine odzieży włościań­
skiej, uszytej w warsztatach... berlińskich.

Odzież tę, składającą się z rogatywek, świtek, 
sukman i innych szczegółów, prowadzono w lubel­
skie, gdzie ma być sprzedawaną na jarmarkach!

Bez komentarzy.
== Sklepy.
Jeszcze przed pół rokiem na gwałt przerabiano 

frontowe mieszkania parterowe na sklepy, za które 
oznaczano komorne nie do uwierzenia wysokie.

Czasy to były /łote cła właścicieli domów, to też 
na wynajmujących sklepy patrzyli oni z góry i 
dłuższych nad roczne kontraktów zawierać nie 
chcicli.

Gdy się kontrakt kończył, nie omieszkali podnosić 
znacznie komornego pod groźbą wypowiedzenia 
mieszkania.

Dziś rzeczy się znacznie zmieniły i przechodniom 
rzuca się często w oczy widok zamkniętego skle­
pu z kartą oznajmującą: „do wynajęcia każdego 
czasu”.

Na stan ten złożyły się wysokie komorne ze skle­
pów rujnujące handlujących i ogólny zastój we 
wszystkich interesach.

= Moda.
W ostatnim numerze Ogrodnika czytamy co na­

stęp uje:
„Na ostatnich balach karnawałowych .lietylko 

panie miały, jako niezbędny dodatek do oalowcgo 
stroju, wspaniale bukiety, lecz i mężczyźni też przy­
ozdobili się małemi bukiecikami, wetkniętemi w 
dziurkę od frakowego guzika.

Notujemy to jako pomyślny objaw dla ogrodni­
ków, świadczący zarazem o wzrastającem upodo­
bni u do kwiatów”...

= Wiosnst
Dzień dzisiejszy jest pierwszym wiosny kalenda­

rzowej, a zatem niejako... urzędowej.
Pierwszy raz po wielu latach można go uważać 

za prawdziwie wiosenny, gdyż zazwyczaj w dniu 
tym albo bywał mróz, albo też przejmujące zimno, 
w towarzystwie śniegu topniejącego i wiatru półno­
cnego.

Dziś natomiast po ciepłym deszczu, pobudzają­
cym roślinność, uśmiecha się słońce, darząc nas 
temperaturą 4-10 stopni Reaumnra. •

Maluczko a trawa się zazieleni i z pączków na­
brzmiałych wystrzelą listki...

= Po latach dziesięciu.
Przed dziesięciu laty we wsi Tokary, u państwa 

G. spełniona została kradzież, a mianowicie z szu­
flad biurka skradziono listy zastawne i likwidacyj­
ne na sumę 4,000 rs. oraz klejnoty składające się 
z dwóch garniturów damskich, tj. broszki, kolczy­
ków i bransolety, razem na 1000 rs. wartości.

Pomimo usilnych poszukiwań złodziei, państwo 
G. straty swojej nie odzyskali, a na dopełnienie ca­
łego nieszczęścia p. G. zgubił przedtem numery li­
stów zastawnych i likwidacyjnych, nie mógł więc 
nawet uczynić stosownego zastrzeżenia w kanto­
rach wekslu i w inseratach gazet.

Próbował otrzymać wykaz numerów od poprze­
dniego posiadacza listów, lecz ten zmarł zagranicą 
i w papierach po nim pozostałych na żaden ślad nie 
natrafiono.

Państwo G. musieli więc pogodzić się z dotkliwą 
dla nich stratą...'

Od lat czterech państwo G. mieszkają w Warsza­
wie.

W dniu oncgdąjszym najniespodziewaniej do mie­
szkania ich zjawia się jakaś kobieta, w której po­
znają żonę dawnego ekonoma z Tokar, Hilarego B.

Kobieta rzuca się do nóg państwu G., prosząc o 
przebaczenie i oddając im w całości wszystkie klej­
noty oraz papiery procentowe, które przed laty dzie­
sięciu skradł jej syn, obecnie za różne sprawki 
przebywający dożywotnie na Syberji.

Złodziej, bojąc się puszczać odrazu w kurs znacz­
ny lup, osiągnięty z kradzieży w dworze tokarskim, 
schował wszystko w pęcherze, które następnie umie­
ścił w kobiałce drewnianej i tę zakopał w lesie.

Łotr spełnił potem kilka kradzieży i brał udział 
w rabunku, a ujęty i dostawiony do więzienia, nie 
miał już sposobności wydobyć swojego skaibu z 
ziemi.

Obecnie już z Syberji, za pośrednictwem jakiegoś 
powracającego wskutek Manifestu towarzysza, na­
pisał list do matki, z dokładnem wskazaniem miej­
sca zakopania kobiałki i z prośbą, aby sprze­
dawszy klejnoty i zmieniwszy papiery, połowę pie­
niędzy jemu przesiała.

Matka, będąc uczciwą kobietą, ani chwili się nie 
wahała i znalazłszy wszystko w całości, nie naruszy­
ła nawet pęcherzy i przybyła do Warszawy wprost 
do państwa G.

Radość tych ostatnich nie ma granic.
Wywdzięczając się uczciwej kobiecie, p. G. zmu­

sił ją prawie do przyjęcia 1,500 rs., to jest sumy, 
jaką przedstawia procent od listów za cale lat 10.

= Z bruku.
W podwórzu domu nr 53 na Marszałkowskiej jakiś prze­

chodzień rzucił butelkę w okna składu tabneznego.
Dwie szyby w oknach dubeltowych zostały rozbite, a ka­

wałki szkła skaleczyły boleśnie w twarz znajdującego się 
w składzie Abrahama D.

Subjekci sklepowi wybiegli zaraz na podwórze, lecz spra­
wcy wypadku już nie było.
= Wypadek.
Na Prąd so rozbiegały się zaprzężone do brzki konie.
Wskutek szalonego biegu wypadł z bryczki Karol W., 

propinator z pod Warszawy i zranił się niebezpiecznie 
w giowę.

Konie przejechawszy rogatkę grochowską skręciły w bok 
i wskutek czego bryczka przewróciła się, a powożący Grze­
gorz M., przygnieciony ciężarem, uległ bolesnemu obrażeniu 
nóg.

= Wyoa dki Lucjan M., zeskakując na Grzybowie z wa­
gonu tramwajowego, upadł i został najechany prz z wóz ro­
boczy, wskutek czego złamał rękę i poniósł ciężką ranę 
w głowę.—Na Nalewkach dorożkarz nr 449 najechał na Be­
njamina G., który npndł i uległ złamaniu prawej nogi w ko­
lanie.—Na Przejazd pod nmin 9, w sklepie kolonjalnym wy­
nikł ogień, który zniszczył towaru na 200 rs. — W ginaehu 
1-go gimnazjum męskiego zapaliło się w śmietniku.

„——
— Nowe wagony.
Koleją obwodową nieustannie przechodzi nowy 

tabór przeznaczony dla drogi iwangrodzko-dąbrow- 
skiej.

Na stacji w Iwangr,odzie znajduje się już kilka­
dziesiąt wagonów towarowych, oczekujących na 
rozpoczęcie ruchu.

Wagony pasażerskie mają być urządzone z zasto­
sowaniem wszelkich wygód, mianowicie ogrzewane 
parą będą posiadały gotowalnie, waterklozetj i t. p

s= Z tykoclńzklego.
Z Tykocińskiego piszą nam co następuje:
„Nie wszystkim wiadomo, iż nieprzebrane skar­

by dla muzyki narodowej przechowuje dotąd lud 
polski.

Kolberg spisując melodje ludu w Sandomierskiem, 
krakowskiem i na Kujawach napełnił nutami kilka­
naście tomów swojego pomnikowego dzieła.

Były jednak okolice, jak np. Podlasie, których 
pod względem powyższym nikt jeszcze nie badał i 
nie oceniał...

Wprawdzie Zygmunt Gloger zebrał i wydał wiel­
ką ilość pieśni i piosnek podlaskich, ale bez me- 
lodji.

Dopiero teraz przyszła kolej na muzykę, i bawią­
cy na Podlasiu w przejeździe z Litwy do Warsza­
wy znany skrzypek i kompozytor p. Michał Jelski, 
zajął się gorliwie spisaniem mclodyj ludowych w o- 
kolicy Tykocina.

Praca jego dała plony nadspodziewanie bogate i 
wykazała niepospolitą zdolność muzykalną w ludzie 
podlaskim.

Wieśniaczki zaproszone do śpiewania, umiały ka­
żda po kilkadziesiąt starodawnyclfpieśni i melodyj, 
zachowując przedziwnie właściwy rytm i czystość 
każdej z nich, obok łatwego przechodzenia od jednej 
do drugiej i przypominania sobie dawno słyszanych, 
co dowodziło wybornego ucha wszystkich śpiewa­
czek.

P. Jelski w ciągu dni kilku zebrał z ust kilku ko­
biet sto kilkadziesiąt pięknych melodyj!

Stolica naszej okolicy, Tykocin, pozyskał nieda­
wno wielki i cenny organ w pięknym parafjalnym 
kościele, w miejsce organu dawniejszego równio 
wielkiego, ale wiekiem uszkodzonego.

Organ ten ze składek parafji kosztem 3,000 rs. 
sprawiony, zbudowany został przez p. Ostromęckie- 
go, organmajstra z Grodna, który niedawno wykoń­
czył inny organ do kaplicy ostrobramskiej w Wil­
nie...

Na organie tykocińskim w czasie mszy dnia 16-go 
b. m. grał po mistrzowsku wirtuoz litewski i znalazł 
go jednym z piękniejszych w kraju instrumentów.

Niemniej przez kilka wieczorów w trzech domsch 
obywatelskich naszej okolicy słuchaliśmy gry p. 
Jelskiego, który wykonywał wiele nowych swoich 
kompozycyj jak: rondo, taniec czarownic, dwa kon- 
certa, walc capricioso, polonezy i t. d.”

= Obudźcie się międzyrzeczanie!
Z Międzyrzecza piszą do nas co następuje:
„Dziwne dop awdy stosunki zapanowały w Mię 

dzyrzeczu!
Wprawdzie wszędzie isfmeją koterie i koteryjki, 

lecz nigdzie chyba nie są one rozdzielone tak nie­
przebytym murem zawiści, plotek i rzekomej wyż­
szości, jak u nas.

W każdem prawie piśmie znajdujemy wiadomości 
o rozmaitych zabawach, urządzanych na prowincji 
w celach dobroczynnych i towarzyskich, w Między 
rzeczu przeciwnie, oprócz kilku wieczorków w kół­
ku wyłącznem urządzonych, nikt w karnawale nic 
pomyślał nawet o zabawach ogólniejszych, łączących 
wszystkich przy jednem ognisku życia towarzy 
skiego.

Zapytacie, co robimy w czasie długich wieczorów 
zimowych?

Ha, mężczyźni schodzą się na wista i preferans®, 
kobiety zaś siedzą w domu..

A przecież mamy t. z. inteligencję, mamy stację 
kolejową, mamy wszystko, co potrzebne do urozm®' 
icenia życia!

Czcmże więc tu inteligencja odznaczy się, jeżeli 
nie chce przodować na polu inicjatywy społeczne1'

Czekajmy, może i ona kiedyś się obudzi!” 
= Nowa szkoła.
Kowieński korespondent nasz pisze co nast?' 

puje:
„Projekt budowy gimnazjum żeńskiego w u>10' 

ście naszem nareszcie przychodzi do pożądanej 
skutku.

Budowa gmachu wkrótce ma już być rozp"
częta.

Kosztorys robót, sporządzony przez miejsco^®' 
go budowniczego gubernjalnego, obliczony został w 
sumie rs. 92,000. t .

Fundusz ten będzie pokryty w części z kapit®111’ 
powstałego ze składek obywateli na projektowany 
niegdyś instytut szlachecki, w części zaś przez g10' 
wny zarząd nad zakładami żeńskiemi.

Gmach stanie w środku miasta, obok sądu 
gowego i śród ogrodu.”

= Pożar.
W dniu 13 ym b. m., o godzinie 8 ej zrana, w 09 . 

dzie Tarłów pod Józefowem nad Wisłą wybuchną 
pożar, którego pastwą stało się 20 domów miesza 
nych, kilka stodół i zabudowań gospodarskich.

Bez dachu ujrzało sio nagle 40 rodzinl



ZE SWHn

Ogień powstał z nieostrożność*.
Pomimo energicznego ratunku nie zdołano go u- 

miejscowić, gdyż na przeszkodzie stawał wciąż do­
tkliwy brak wody.

X Polak. Przed kilkoma dniami do kliniki chirur­
gicznej profesora Alberta w Wiedniu przywieziono wie­
śniaczkę z ogromnym nowotworem na głowie. Opera­
cja udała się pomyślnie, dopiero pod wieczór wskutek 
krwotoku stan chorej znacznie się pogorszył. Asystent 
profesora Alberta, dr Meydl, który wraz z wieloma leka­
rzami pośpieszył jej na pomoc, orzekł, iż tylko natych­
miastowa transfuzja krwi uratować może chorą od nie­
chybnej śmierci, a zarazem zapytał obecnych, ezyby 
który z nieb nie zechciał swojej krwi poświęcić i pod­
dać się operacji. Zpośród wszystkich jeden tylko br. 
Kajetan Horoeh, polak, również asystent prof, Alberta, 
oświadczył natychmiast swoją gotowość i rzeczywiście 
po chwili transfuzja jego krwi do organizmu chorej zo­
stała uskuteczniona... Niestety! czyn szlachetny nie 
przyniósł pożądanego skutku; chora w pół godziny po 
transfuzji umarła.
* X Trzy nowe polskie kościoły powstały w stanach 
Zjednoczonych. Kościoły te stanęły w Duluth, w Tole­
do, w stanie Ohio i w Columbus w Nebrasce. W Tole­
do przy kościele zbudowano także szkołę. Proboszcza­
mi polskimi nowych kościołów są księża: Grunholz, 
Wincenty Lewandowski i Czech.

X W Witebsku otruła się fosforem Aniela Szumska, 
uczennica 5-ej klasy miejscowego gimnazjum... Przy­
czyną samobójstwa była nieszczęśliwa miłość!

X Nowy Batory. Do węgierskiego ministerjum 
spraw wewnętrznych nadeszło w tych dniach podanie o- 
śmioletniego chłopczyka, który bez wiedzy ojca prosi o 
pozwolenie zmiany swojego nazwiska. „Ekscelencjo, 
panie ministrze, pisze malec, proszę, bądź pan łaskaw 
zezwolić, abym dotychczasowe nazwisko moje „zmagya- 
ryzować“ mógł na nazwisko Edmunda Batorego. Baja 
dnia 21-go lutego r. 1884-go. Edmund Schon, ośmiole­
tni uczeń klasy trzeciej...*

X Do Berlina przybył temi dniami 109-letni starzec 
1 Saganu, Fritz Schmid, który jutro, jako w dzień uro­
dzin cesarza, osobiście pragnie mu złożyć życzenia. 
Schmid jsst wysłańcem gminy, a jego wiek sędziwy ma 
hyd symbolem uczuć, jakie swojemu monarsze ogół 
Niemców składa...

X Rouher zostawił pamiętnik z interesującym ustę­
pem o roli politycznej Napoleona Iii-go w r. 1862-im.

X Benedict, głośny kompozytor, obchodzić będzie 
niebawem 50-letni jubileusz. W Londynie drogą skła­
dek zebrana zostanie suma, którą grata patria zamierza 
ofiarować sędziwemu artyście.

X Mr. Blanchard Jerrold, zmarły w Londynie dnia 
10-go b. m. dziennikarz i literat, o którego zgonie po­
krótce donosiliśmy, urodził się w stolicy Anglji w roku 
1826-ym. Głośny od roku 1846-go, to jest od założe­
nia przez Dickensa, współpracownik Daily News, napi- 
B»ł nadto kilka scenicznych utworów, tekst do „Londy- 
®u“, ilustrowanego przez Dore’go, wielką ilość nowel- 
jografję Napoleona Iii-go, oraz studja z życia pary- 

cieszące się wielkiem powodzeniem dzieła „The 
, ‘Wren of Lutetiau oraz „At home in Paris1*. Od ro-

Płożyli w redakcji Kurjera warszawskiego:
. ^3 Wpisy dla niezamożnych uczniów.

ts. 5 ltniennie rs. 10, Bonawentura K. rs. 1, X. C.

4 n ló-;QZHń 8,w' Jozefa, jako w rocznicę imienin 
~ »Pi“ <*• “»“•

— W amnł gimnazjalnych.
Wąskich p- oi/Ji ™CznicQ imienin ś. p. Józefy z Rze-

ila niazaml^ v \"a ^otwan(lowa składa na wpisy
«ua niezamożnych uOiniów dmnMjalnych r8> 10&

11 1857-go do śmierci był Blanchard Jerrold naczelnym 
aktorem londyńskiego czasopisma Lloyds Weekly 

^Wspaper, Wszechstronnie i gruntownie wyksztalco- 
Mznaczał sio niepospolitą prawością charakteru i 
*kim taktem w obcowaniu z ludźmi.

cdi^ Premj°wanie piękności. Dnia 1-go lipca r. b.
?dzie się w Bukareszcie premjowanie najdoskonal- 

Jc*> piękności krajowych. Do konkursu stanie 5 dam 
stolicy, 3 z Jass, po dwie z Galaezu i Krajowej, a z 
°stałyeh okręgów po jednej. Konkurs odbędzie się 

rv 5°, sP08l‘b, iż komitet, na którego czele stoi znany a- 
°. rata rumuński Gbika, otrzymawszy stosowną ilość 

wisk wraz z wyszczególnieniem adresu i t d„ wysta- 
będ21 * 4iS * *a^.rzeczon1 na widok publiczny. Głosowanie od- 
Vch k8le Za P01>rednietwem dzienników, w kantorze któ- 
Dowj °bywatel glos swój zapisze. Nagrody sta- 
bawk,' str<>je oraz medale. Prześliczna za-

— Złożony został w kantorze naszym numer do­
rożki nr 338.

— Zarząd Towarzystwa osad rolnych podaje do 
wiadomości, że 6-ty odczyt publiczny w sali ratu­
szowej, mieć będzie dr Jan Jędrzejewiez „O prze­
szłości świata fizycznego” z objaśnieniami na obra­
zach niknących, w dniu 22-im marca, w sobotę, o go­
dzinie G-ęj wieczorem. Uprasza się sz. publiczność o 
przybywanie przed godziną oznaczoną, gdyż z chwi­
lą rozpoczęcia odczytu, wejścia do sali i na galerję 
zamknięte zostaną. Sprzedaż biletów na każdy od­
czyt odbywa się w księgarni pp. Gebethnera i Wol­
ffa, oraz przy wejściu do sali i na galerję, na go­
dzinę przed rozpoczęciem odczytu.

— W kaplicy domu przytułku starców i kalek w 
Górze Kalwarji odprawione zostało dnia 17-go mar­
ca r. b. przez miejscowego kapelana nabożeństwo za 
pomyślność wszystkich dobroczyńców tego zakładu, 
a któremu to nabożeństwu towarzyszyły gorące mo­
dły stu pięćdziesięciu nieuleczalnych starców i ka­
lek. Dom przytułku z powodu zupełnego braku fun­
duszów, znalazł się w nader krytycznem położeniu. 
Odwołano się do dobroczynności okolicznych oby­
wateli i nie odwołano się jak zwykle, napróżno. 
Dzięki więc ich ofiarności i dzięki też szczodremu 
datkowi hr. Aleksandry Potockiej, najniezbędniej­
sze potrzeby nieszczęśliwych starców i kalek domu 
przytułku przynajmniej chwilowo będą mogły być za­
spokojone. Opiekun Łaszcz, nadzorca Chodaczyński.

jNśi fiat ŁB «» JL «» J
f Ś. p. Wacław Ruścicki, syn feldfebla. 3-ej eięścistra­

ży ogniowej, po krótkiej chorobie, dnia 20 marea r. b. po­
większy grono aniołków, przeżywszy lat 6 i pół. Stroskani 
rodzice zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych na wy­
prowadzenie zwłok z domu przy ulicy Nowy-Swint nr 6, 
dnia 22 b. m., w sobotę, o godzinie 3-?j po południu, na 
cmentarz powązkowski, odbyć się mające. —345

j- Ś. p. Bronisław Karpowicz, urzędnik Banku polskie­
go, przeżywszy lat 42, opatrzony św. sakramentami, po kró­
tkiej lecz ciężkiej chorobie, zmarł dnia 20 marca r. b. Pozo­
stała w smutku matka, siostra i brat zmarłego zapraszają 
krewnych, przyjaciół i kolegów na żałobne nabożeństwo 
w kościele Narodzenia N. Marji Panny na Lesznie, w dniu 
22 b. m., w sobotę, o godzinie 9-ej zrana, oraz na wyprowa­
dzenie zwłok w niedzielę, d. 23, z tegoż kościoła, o godzinie 
A-ej po południu, na cmentarz powązkowski. —1083—

j- W dniu 19 b. m., we wsi Borzęc nie, pod Warszawą 
zmarła ś. p. Rozalja z Kaczorowskich Pyszyńska, lat 74. 
Pochowanie zwłok nastąpi w dniu 22 b. m., w sobotę, na 
miejscowym parafialnym cmentarzu, na który to żałobny o- 
brzęd-pogrążnny w żalu syn, proboszcz miejscowy zaprasza 
resztę rodzeństwa, familję i przyjaciół. 2—1065

f Ś. p. Paulina z Omiałowskich Kory zna, wdowa po 
pułkowniku b. wojsk polskich, opatrzona św. sakramentami, 
zasnęła w Bogu dnia 21 marca c. b., przeżywszy lat 79. Po­
została córka i wnuki w nieobecności zięcia i wnuka zapra­
szają krewnych, przyjaciół i znajomych na msze św., odbyć 
się mające w mieszkaniu przy ulicy Mazowieckiej nr 10, 
w sobotę i w niedzielę, o godzinie 11-ej zrana, oraz na wy­
prowadzenie zwłok z tegoż mieszkania w niedzielę, dnia 23 
marca, o godzinie 1-ej po południe, na cmentarz powązkow­
ski. -1086-

f W poniedziałek, dnia 24 marea, jako w pierwszą rocz­
nicę śmierci ś. p. Julji z Czarkowskich Zalaskiej, odbędzie 
się o godzinie 10 i pół zrana, w kościele św. Józefa Oblu­
bieńca (po-k.armelickim) nabożeństwo żałobne, na które po­
zostałe dzieci zapraszają wszystkich krewnych, przyjaciół i 
znajomych. 3—1087—

-J- W dniu 22 marea r. b., w sobotę, o godzinie i”-ej zra­
na, jako w bolesną rocznicę śmierci ś. p. Pawła Gąssow­
skiego, odbędzie się żałobne nabożeństwo, na które pozo­
stała żona wraz z dziećmi zaprasza krewnych, przyjaciół i 
i znajomych. 2—1041—

j- W dniu 22 b. tn., w sobotę, o godzinie 10-ej zrana, 
w kościele Narodzenia N. Marji Panny na Lesznie, odbędzie 
się za spokój duszy ś. p. Piotra Hermanowicza, żałobna 
wotywa, na którą syn uprasza. —1072—

f W niedzielę, dnia 23 b. m., jako w przeddzień pierwszej 
rocznicy śmierci ś. p. Zofii z Lingów Jeszke, odbędzie się 
nabożeństwo żałobne, o godzinie 10-ej zrana, w kościele 
ewangelicko-augsburskim przy ulicy Królewskiej, na które 
pozostała córka wraz z wnukami zaprasza krewnych i ży­
czliwych. —1080—

Z Cesarstwa.
Petersburg 19-go marca. —Komisja złożona z przed­

stawicieli wszystkich ministerjów, pracuje obecnie, 
jak donosi Swiet, nad rozstrzygnięciem kwestji, o ile 
język rosyjski ma być wprowadzony jako obowią­
zujący dla wszystkich urzędników kolejowych w 
państwie. Według zapatrywań komisji, do służby na 
kolejach żelaznych mają być na przyszłość dopusz­
czane tylko osoby, które złożą przepisany egzamin 
ze znajomości rosyjskiego języka.

Petersburg 19-ąo marca.— Fet. wied., niesympaty- 
zujące z pewnemi kierunkami i zapatrywaniami re­
daktora Rusi, p. Aksakowa, wystąpiły w tych dniach 
z artykułem o słowianofilstwie. „W obecnych (Sa­
sach—piszą Pet. wied.—wszelkiemi silami usiłują u 
nas zgalwanizować trupa, który przeżył żywot na­
der krótki, ale niezmiernie hałaśliwy i charaktery­
styczny. Tym trupem jest slowianofilstwo. Wielu 
uważa go dotąd za żywego—ale to już ciało bez ży­
cia. Słowianofilstwo przy samem swojem powstaniu 
było pewnego rodzaju pomyłką, która przylgnęła do 
zjawiska nader ważnego, owocodajnego i koniecz­
nego. Pomyłkę tę tłumaczy przedewszystkiem ów­
czesne położenie Rosji i Europy”. I dalej znów: 
„Jest w Rosji niewielkie kółko słowianofilów, idą­
cych jakby pod określoną chorągwią, ale w gruncie 
rzeczy pozbawione wszelkiego ścisłego programu.” 
Na artykuł Pet. wied. odpowiada Nowoje wremja, 
zarzucając temu pismu chwiejuość i niepewność 
zdań i kierunków.

Petersburg 19-go marca.—Już po raz drugi londyń­
skiej Ajencji Reutera przychodzi zaprzeczać rozcho­
dzącym się nagle wiadomościom o bliskiem ustąpie­
niu Gladstone’a. Pochodzą one ztąd, że ostatniemi 
dniami chwilowa choroba, niegroźnej wprawdzie 
natury, zmusiła go do usunięcia się na dni kilka od 
zajęć parlamentarnych. Coś podobnego zdarzyło się 
już i dawniej dwa razy. Wysnuwać ztąd wnioski o 
ustąpieniu ze stanowiska byłoby zawcześnie, tak u- 
trzymują osoby lepiej poinformowane i tegoż same­
go zdania też jest Nowoje wremja, które w tyin 
przedmiocie pisze co następuje: „Sam Gladstone nie 
sądzi, aby dla niego nastał czas ostatecznego wypo­
czynku po trudach rządzenia. W tych dniach jesz­
cze oświadczył, że nie porzuci władzy, dopóki nie 
przeprowadzi w izbie swojego bilu reformy wybor­
czej. Swoją polityczną działalność będzie uważał 
za skończoną dopiero wówczas, gdy mu się powie­
dzie powołać do politycznego życia kraju i ob­
darzyć zupełnem politycznem prawem dwa mi- 
Ijony mieszkańców wiejskich, mających jego zda­
niem prawo do jednego i dojdrugiego, Tym sposobem 
od konserwatystów i od umiarkowanych liberałów 
zależy przyśpieszyć lub opóźnić chwilę usunięcia 
Gladstone’a z areny politycznej. Rozprawy nad pro­
jektem reformy wyborczej już się zaczęły. Jeżeli 
projekt przejdzie w izbie gmin i nie napotka oporu 
w izbie lordów, obecna sesja parlamentarna będzie 
zapewne ostatnią sesją, odbywającą się przy sędzi­
wym premjerze na czele ministerjum. Znając cha­
rakter anglików, prawie napewno powiedzieć mo­
żna, że teraźniejsza choroba Gladstone’a zniewoli 
opozycję do złagodzenia napaści na rząd i oporu 
przeciw wniesionym przezeń projektom. Chwila u- 
stąpienia Gladstone’a jest naturalnie faktem warun­
kującym się nieuniknioną koniecznością jego sędzi­
wego wieku i fizycznego wyczerpania, ale zawsze 
taktem głęboko zasmucającym. Brak dzisiejszego 
premjera będzie szczególnie dotkliwym dla nas ro- 
sjan, dlatego, że w teraźniejszym liberalnym angiel­
skim gabinecie nikt mocniej od Gladstone’a nie był 
przejęty przekonaniem, że tradycyjna rusofobja an­
gielskich klas rządzących utraciła obecnie wszelkie 
znaczenie i tylko przynosi szkoda utrwaleniu władz­
twa angielskiego w Indjacb, które wówczas dopiero 
może puścić głębokie korzenie, kiedy autochtoniczna 
ludność tego kraju stanowczo się przekona, że po­
tężna sąsiadka Anglji w Azji — Rosja, jest z nią 
związana węzłami ścisłej przyjaźni, wyłączającej 
wszelką możliwość ambitnych planów na Indje, u- 
ważanych przez tak długi czas za niewątpliwe, dzię­
ki brytańskim rusofobom. O ile nam wiadomo, ani 
jeden z towarzyszów Gladstone’a w ministerjum nie 
jest tak głęboko jak on przejęty tem przekonaniem. 
Ktokolwiekbądź zająłby stanowisko pierwszego mi­
nistra, niewątpliwie ten nowy kierownik ministe­
rjum uzna za właściwe ujawnić pewną nieufność do 
polityki Rosji w Azji centralnej. Już i teraz dają 
się dostrzedz pewne objawy tego usposobienia. Je­
żeli Gladstone niedługo ustąpi od steru spraw, wy 
stąpi ono daleko ostrzej i wyraźniej.”

Z OSTATNIEJ POCZTY-
Bern 19 go marca. — Rada związkowa i ebwafiła 

czynności anarchistów uwalać za pospolite zbrodnie, 
których ukaranie należy do kantonalnych sądów. 
Uchwała ta wywołaną została tem, iż w ostatnich 
czasach ze strony policji austrjackiej zażądano u 
władz szwajcarskich podjęcia śledztwa sądowe­
go w sprawach, odnoszących się do zbrodni po­
pełnionych lub zamierzonych przez anarchistów w 
Austrji.

Paryż 19-go marca. — National pisze: „Według 
najnowszych wiadomości, otrzymanych w ministe­
rjum spraw zagranicznych, stronnictwo pokojowe 
w Pekinie, dzięki wpływowi LiHung Changa, wzię­
ło stanowczo górę. Jest przeto nadziąja doprowa-



dzenia układów do pomyślnego rezultatu. Patentee 
odjedzie niezwłocznie do Pekinu, skoro tylko rząd 
wygotuje dlań instrukcje.”

lizym 19-go marca. — Izba wybrała prezydentem 
Coppina 228 glosami na 434 głosujących. Opwnone 
uważa tak małą większość za rezultat dla rządu 
krytyczny, Diiitto notuje pogłoski, wedle których 
Coppino wyboru nie przyjmie, a gabinet gotów jest 
podać się do dymisji (co już nastąpiło, przyp. red.).

Rzym 19-go marca. — Przy glosowaniu dzisiej­
szym na prezydenta izby Cairoli otrzymał 145 gło­
sów. Biąiych kartek było 54, siedm głosów padło 
na innych kandydatów. Coppino wybrany przeto 
tylko 10-u głosami absolutnej większości. Po obli­
cz ni u wszakże głosów ministrów i podsekretarzy 
stanu otrzymał on tylko względną większość. Pra­
wica oddała kartki białe, z powodu, że Depretis nie 
przyjął jej kandydata. Wybór Coppina przyjęto 
wrzawą i śmiechem. Depretis utworzy nowy gabi­
net bez Baecelliego.

Londyn 19-go marca. — Rząd otrzymał bardzo 
niepokojące wiadomości o Gordonie baszy. Po dru­
giej stronie Berberu, ku Chartumowi, wszystkie ple­
miona oświadczyły się za mahdim. Wzdłuż całego 
Nilu arabowie przygotowują się do gwałtownego o- 
poru.

Kair 19-go marca. — Beduini zbierają się u brze­
gów Nilu i obsadzili kataraktę pod Sebu, przy któ­
rej szerokość rzeki wynosi 11 metrów, przez co ko­
munikacja na rzece jest zupełnie zatamowaną. Ple­
mię Batek przygotowywa atak na Szendi.

Waszyngton 20-go marca. — Izba reprezentantów 
przyjęła rezolucję oświadczającą, że uchwała kon­
dolencyjna izby z powodu śmierci Laskera miała 
jedynie na celu złożenie hołdu zmarłemu. Ponie­
waż izba reprezentantów nie zna stosunku władzy 
wykonawczej w Niemczech do parlamentu, zrzeka 
się wszelkiej dalszej krytyki zaszłych wypadków. 
Następnie przyjęła izba rezolucję, w której wyra­
żone w parlamencie niemieckim życzenia co do u- 
trzymania przyjaznych stosunków pomiędzy Niem­
cami i uują wzajemnością odpłaca.

„KURJERA WARSZAWSKIEGO*.
Wiedeń 21-go marca.
Infoimacje, zaczerpnięte w tutejszej ambasadzie 

francuskiej, określają sytuację po wzięciu twierdzy 
Bakninh przez francuzów w sposób następujący: 
Rząd francuski zaproponuje utworzenie komisji de- 
limitacyjnej, która oznaczy nową granicę pomiędzy 
Tonkinem i Chinami na podstawie świeżo osiągnię­
tych przez Francję korzyści. Jest prawdopodo­
bieństwo przyjęcia tej propozycji w Pekinie.

Wiedeń 21-go marca.
Minister Kallay uda się w lecie do Bośnji i Her­

cegowiny, dla przekonania się osobistego o skutecz­
ności zaprowadzonych w zeszłym roku urządzeń.

Budapeszt 21-go marca.
Wszystkie papiery wartościowe, zrabowane u 

Eiserta w Wiedniu, odkryto zastawione w tutejszym 
banku eskontowym.

Parys 21-go marca.
Paris donosi, że operacje wojenne w Tonkinie 

skończą się dopiero po wTzięciu Honghoa-
Parys 21-go marca.
France donosi o pogłoskach krążących, jakoby 

Gordon basza został pojmany i ścięty. Pogłoska ta 
zresztą przez nikogo nie została sprawdzoną.

Ilsym 21-go marca.
Przypuszczają, iż król powierzy ponownie sformo- 

manie nowego ministerjum Depretisowi lub Manci- 
niemu.

Ilcym 21-go marca.
Wczoraj pewna nauczycielka strzeliła z rewolwe­

ru do szefa kancelarji w ministerjum oświaty, Stru- 
vera.

ILondyn 21-go marca.
W izbie gmin odczytano telegram jenerała Gra­

hama, zaprzeczający pogłoskom o okrutnem obcho­
dzeniu się anglików z rannymi nieprzyjaciółmi. 
Arabowie ani sami nie prosili o pardon, ani go ni­
gdy nie dawali, skutkiem czego potrzeba było ich 
zabijać. Obecnie trzech szeików złożyło zapewnie­
nie uległości. Przypuszczają, iż inni pójdą za ich 
przykładem. Komunikacja telegraficzna pomiędzy 
Kairem i Chartumem dotąd nie została przywróco­
ny. W prowincji Berbera objawia się wzburzenie-

ttondyn 21-go marc»
Z Kairu telegrafują: „Zbiegły z El Obeid oficer e- 

gipski opowiada, iż członkowie misji katolickiej 
znajdują się w stanie zupełnego bezpieczeństwa i 
swobody. Otrzymali oni środki do życia od mahdie- 
go. Kościół ich jest otwarty, tylko szkoła została 
zamkniętą.”

Bukareszt 21-go marca-
Z powodu zbliżania się terminu kwietniowej sesji 

europejskiej komisji dunajowej rozpoczęły się roko­
wania pomiędzy gabinetami. Rumunja stoi dotąd 
niewzruszenie na stanowisku protestu przeciw u- 
chwałom konferencji londyńskiej i nie ma gabinetu, 
który odważyłby się na ustępstwa. W kołach po­
litycznych sądzą, iż wizyta arcyksięcia Rudolfa w 
Bukareszcie ma głównie na celu wynalezienie 
wspólnie z królem Karolem drogi wyjścia-

Petersburg 21-go marca.
Prezydent miasta Warszawy, jenerał Starynkie- 

wicz, miał onegdaj posłuchanie u Najjaśniejszego 
Pana.

Petersburg 21-go marca.
Postanowiono od 15-go marca wprowadzić obo­

wiązkowy hurtowy przewóz bydła na całej prze­
strzeni linji rybińsko-bołogowskiej, moskiewsko- 
uowogrodzkiej, petersbursko-warszawskiej, orlow- 
sko-grazkiej, morszańsko-syzrańskiej, tambowo-sa- 
ratowskiej i kursko-charkowsko-azowskiej. Nadzór 
zaś weterynaryjny, prócz istniejących już punktów, 
zaprowadzić na drogach orenburskiej, samarskiej, 
saratowskiej, orłowskiej, permskiej i części penzeń- 
skiej.

Poltuwa 21-go marca.
Na prośbę żydów tutejszego okręgu o zawieszenie 

mocy obowiązującej rozporządzenia poltawskiej 
władzy gubernjalnej, które orzeka, iż nieposiadają- 
cy własności nieruchomej żydowscy mieszkańcy wło­
ści mają się z tychże wyprowadzić, wyszedł ukaz 
senatu, odraczający wykonanie rozporządzenia 
aż do przedmiotowego zbadania treści wniesionej 
prośby.

Petersburg 21-go marca.
W dniu wczorajszym zmarł b. minister dworu br. 

Włodzimierz, syn Teodora, Adlerberg.
Petersburg 11-go marca. <
Młodszy astronom warszawskiego obserwatorium, Berg, mia­

nowany zostat profesorem geometrji i mechaniki w instytu­
cie nowo-aleksandryjskim.

JXisnyj Rowgorod 21-go marca.
W procesie o przestępstwa służbowe, tudzież znie­

ważenie internowanych mieszkańców Kaukazu, sąd 
przysięgłych wydał wczoraj wieczorem wyrok unie­
winniający Twerskiego i towarzyszy,

Odessa 21-go marca.
Przybyli tu przedstawiciele towarzystwa elewa­

torów w Rosji w celu obznajmienia się z warunka­
mi eksportu zboża za granicę. Żelazne elewatory 
zostały już podobno zamówione w Anglji.

Z sali sądowej.
0 bilet tramwajowy.

W połowie zeszłego miesiąca złożyliśmy czytelni­
kom relację z sprawy karnej niejakiego Koralczyka.

Włościanin ten, po raz pierwszy w życiu przyby­
ły do Warszawy, jadąc tramwajem, przedstawił 
konduktorowi bilet, jak się pokazało, nabyty przez 
innego pasażera, który przed skończeniem kursu 
wysiadł był z tramwaju.

Z tego powodu zarząd towarzystwa tramwajów 
wytoczył Koralczykowi sprawę o oszustwo.

K. tłumaczył się, iż bilet zakwestjonowany otrzy­
mał na placu Zamkowym od nieznajomego mu 
mężczyzny.

Tłumaczenia tego nie uwzględnił sędzia pokoju 
IX rewiru m. Warszawy, który, uznając winę oskar­
żonego, skazał go na 2 tygodnie aresztu.

Od powyższego wyroku skazany zaapelował do 
zjazdu sędziów pokoju m. Warszawy, gdzie sprawy 
jego bronił pom. adw. przys. Ciągliński, kładąc na­
cisk na zupełny brak w czynie Koralczyka cech 
przestępstwa, wobec tego, iż bilet, przezeń kondu­
ktorowi przedstawiony, był dobry i służył właśnie 
na ten sam kurs i na ten dystan., który K. podów­
czas urzeieżdzał.

Pogląd powyższy podzielił w swych wnioskach i 
tow. prok. Denisenko, oraz komplet sądzący, któryl 
wyrok I instancji uchylił i Koralczyka uniewinnił) 
zupełnie dla niebytu karygodnego czynu. \

Tym sposobem w zasadzie zdecydowana została) 
kwestja, iż bilet do tramwaju, nabyty przez jedną 
osobę, może być przed końcem dystansu przekazać 
uy przez nią nowemu pasażerowi.

Zapowiedziana na dzień dzisiejszy rozprawa sąś 
dowa w ciekawym procesie Józefy Zdzienniekiej, 
oskarżonej o otrucie dziecięcia, nie przyszła do sku-? 
tku z powodu niestawiennictwa kilku świadków) 
których zeznania sąd, zgodnie z wnioskiem tow.j 
prokuratora, uznał za mające bardzo doniosłe zna) 
czenia. )

Sprawę zatem postanowiono odroczyć, i nowy 
termin prawdopodobnie dopiero w maju wyznaczo- 
nym zostanie. ’

Przy tej sposobności godzi się zaznaczyć chara­
kterystyczną istotnie okoliczność, iż niektóre ulica 
Warszawy snąć bardziej są odlegle od gmachu są­
dowego, aniżeli Włocławek, naprzykład, lub Radzyń 
min (w gub. siedleckiej).

Podczas bowiem gdy z powyższych miast pro- 
wincjonalnych oddawna nadeszła odpowiedz nal 
wezwanie sądu, komisarz jednego z cyrkułów na-/ 
szego miasta, przeciwnie, dotąd obowiązku tego nio 
spełnił. \

O dziwnej tej opieszałości komisarza cyrkułu sąd! 
postanowił zakomunikować prokuratorowi, celem; 
pociągnięcia wspomnionego urzędnika do odpowie- ' 
dzialności dyscyplinarnej. Ft. N.

GIEŁDA.'
Dnia 21-go marca 1884 roku. ;

Otrzymanie się wczoraj notowań onegdajszych, W‘ 
co nie bardzo wierzyć chciano, a nawet pod niesienie ( 
się drobnostkowe kursu rubli, zdecydowało giełdę 
warszawską ciągle nieufną, do dalszej obniżki kur-) 
sów walut obcych, tembardziej, że i dzisiejsze szaco­
wania poranne nie były mniej korzystne.

Za weksle długoterminowe na Berlin — żądano 
219.10 o 10 kop. niżej niż wczoraj — do tranzakcyj1 
nie doszło. Krótkoterminowemi obracano po48.87V2, 
48.90 i 48.95, przy żądaniu 49, a różnica w płacenia 
więcej na różnicy w dobroci podpisu niż na dążno­
ści polegała tak, iż usposobienia za jednolite dosyó 
dla walut obcych niekorzystne uważać można. \

Na pomniejsze miasta niemieckie żadnych nie ro­
biono interesów tak długo jak i krótkoterminowemi 
wekslami. 1

Na Londyn żądano tylko 9.96 za 1 f. st. w obu 
terminach. Różnica wynosi 4 kop. na korzyść dnia 
dzisiejszego. Płacono tylko 9.94’/2. j

Na Paryż przy żądaniu 39.80, o 5 kop. niższem, 
płacono 39.67*/2 również taniej.

Na Wiedeń 82.70, o 15 kop. niżej żądano, bec 
tranzakcyj. )

Papiery nic zbyt świetnie. Listy likwidacyjne) 
wyżej 88.50 za większe i 88.30 za mniejsze, lecz 1 
tylko nominalnie, gdyż tranzakcje do skutku nie 
doszły. j

Pożyczka wschodnia 94.25 w żądaniu, chętnieby| 
była po 94 kupowana. O premjowej nie było na-, 
wet mowy. )

Najmniej chętnych kupców mają listy zastawne 
towarzystwa kredytowego ziemskiego 100.15, 100.10 
i 100.05 za serję I tylko" żądano i zaledwie A tejże 
serjiaZ^ari ulokować się dało. Serja III 99.75, 
99.70 i 99.65 również niżej cenione. I

Listy likwidacyjne 96.25, 94.50, 93.55 i 93.40 W 
żądaniach. Jest to papier najwięcej amatorów 
znajdujący. Płacono chętnie za serję III przy ro- 
snącem * zapotrzebowaniu 93.35, 93.40, a nawet 
93.45, K niewielką ilość po 93.25, II również bar- 
dzo mało po 94.25 sprzedano.

Łódzkie bez zmiany i bez ruchu
Akcje w zastoju. <
Godzina 121/,. Usposobienie słabe. Pierwszorzę­

dny papier—weksle krótkoterminowe na Berlin pO 
48.95 ofiarowywano bez nabywców J. W i.

r £ H B A
WIELKI. Dziś: „Hamlet”. Jutro: „Mignon”.—* 

ROZMAITOŚCI. Dziś: „Pierścień rodzinny”. Jutro: 
„On będzie moim” (występ p. Sznage). — MAŁY 
(przy ulicy Daniłowiczowskiej nr 4). Dziś: „Numer 
o dwóch łóżkach’’, „Uciotnni14 i „Ożenić się nie mo­
gę”. Jutro: „Dziewczę z Sorreutu”.

— Dr W. ISzteinbarth, Marszałkowska 34, 
po powrocie do zdrowia, zaczuie przyjmować cho­
rych od dnia 23 b. w. _____ (1077)

—- Bentystu Gutzniaii, Bielańska nr^l 
wstawia i^ąilepsze zęby sztuczne, plombąje, etc. (821



Protokal konkursowy.
Działo się dnia 19 marca 1884 roku w War­

szawie, w lokalu wystawy Towarzystwa zachęty 
sztuk pięknych.

Niżej podpisani zebrawszy się dla osądzenia po- 
wtórnego konkursu na projekt budowy kaplicy gro­
bowej dla ś. p. Karola Scheiblera, ogłoszonego w d. 
11-ym grudnia 1883 roku, przekonali się, że w ter­
minie oznaczonym w warunkach konkursu, nade­
słano w ogóle 16 projektów, a mianowicie (popar.):

1) z dewizą „Pracą służ ojczyźnie"]
2) ze znakiem rzymskiej dziesiątki;
3) ze znakiem koła z trzema krzyżami;
4) ze znakiem krzyża czarnego łacińskiego;
5) ze znakiem gwiazdy z dwóch trójkątów;
6) z dewizą „Catacombe";
7) z dewizą „ Virtuti dvili"*
8) z dewizą „Iwm ort alit a^]
9) z dewizą „Pax"]
10) ze znakiem monogramowym z liter p i as w kole;
11) ze znakiem kółka czerwonego w kole;
12) ze znakiem węża zwiniętego w koło;
13) z dewizą „Amen"]
14) z dewizą „Zasługa", popartych modelami, a 

nadto dwa projekty:
15) z dewizą „Spes" i
16) ze znakiem białego krzyża w czarnem kole— 

ócz modeli.
Przedewszystkiem zgromadzeni, stosownie do 

brzmienia § 8-go warunków ogłoszonego konkursu, 
postanowili oba ostatnio wymienione projekty, jako 
nie czyniące zadość warunkom, z konkursu wyłą­
czyć, tern więcej, że takowe pod żadnym względem 
na wyróżnienie nie zasługują.

Po szczegółowem zaś rozpoznaniu pozostałych' 
czternastu projektów i porównaniu takowych z wa­
runkami ogłoszonego konkursu, sędziowie konkur­
sowi orzekli co następuje:

1. Projekt opatrzony dewizą „Pracą służ ojczy­
źnie", celuje prostotą układu planu, harmonją mas i 
charakterem odpowiednim przeznaczeniu budowli. 
Zauważyć tu jednak należy pewną niewykońezo- 
ność projektu, a mianowicie: braki konstrukcyjne 
w sklepieniu kopuły i w jej pokryciu, niedokła­
dność w przejściu z kw’adratu w ośmiokąt, przesa­
dzoną masywność skarp narożnych, służących pra­
wie wyłącznie do spiramidowania bryły budowli, 
wreszcie puste przestrzenie w elewacjach bocznych, 
tern więcej, że projektowane boniowanie nie sprawi 
w naturze żądanego efektu.

2. Projekt ze znakiem rzymskiej dziesiątki, sta­
nowi niejakie uzupełnienie projektu odznaczonego 
na poprzednim konkursie pierwszą nagrodą; nieza- 
wsze szczęśliwe; wszakże projekt ten zasługuje na 
uznanie.

3. W projekcie oznaczonym znakiem kola z trze­
ma krzyżami, układ planu nie odpowiada przezna­
czeniu budowli, wybrany przez autora rodzaj stylu 
gotyckiego w naszych warunkach klimatycznych 
stosować się nie daje, zbytnia zaś wysokość monu­
mentu 45 łokci, wraz z zakończeniem bez potrzeby 
podniosłaby koszt i utrzymanie budowli.

4. Projekt opatrzony znakiem krzyża czarnego 
łacińskiego, nie odznaczając się zaletami estety- 
cznemi, przedstawia przytem uderzające niedokła­
dności i błędy zarówno w układzie planu jak i w 
konstrukcji.

6. Projekt wykonany w stylu byzantyńsko-ro- 
mańsko-pólnocnym, opatrzony znakiem gwiazdy 
z dwóch trójkątów złożonej, posiadając niezaprze­
czone zalety kompozycji i wyformowanie ogólnej 
bryły budowli, grzeszy nagromadzeniem szczegółów, 
wybranych nie zawsze szczęśliwie z różnych proje­
któw. Nadto układ projektu jest niekonstrukeyj- 
nym z użyciem bez potrzeby wielkich mas materja- 
łu, przy nieodpowiednich wymiarach drzwi, scho­
dów i t. p.

6. W projekcie opatrzonym dewizą „Catacombs", 
układ planu jest nieracjonalny, motywy stylu nie­
dołężnie stosowane, a konstrukcja nieumiejętua.

7. Projekt opatrzony dewizą „ Virtuti dvili", przy 
niezwykłym układzie planu, znamionuje nieznajo­
mość kompozycji, zarówno w planie jak i w ozdo­
bieniu budowli.

8. Wyróżniający się nadmierną wysokością (68 
łokci), projekt opatrzony godłem „Immortalitas", 
tak pod względem układu planu, jak i zastosowa­
nia motywów obranego stylu, na żadne wyróżnie­
nie nie za sługuje.

9. Projekt opatrzony godłem „Pax", przedstawia 
wprawdzie kaplicę, ale nie grobową; stylu autor nie 
utrzymał, w planie zaś dla wyformowania krzyża 
łacińskiego stracił niepotrzebnie zbyt wiele miejsca, 
przy nieobmyśleniu szczegółów, jako to: układu scho­
dów, przejść itp.

''■10. Projekt opatrzony monogramem z liter p i ® 
w kole, odznacza się utrzymaniem obranego stylu, 
z uwagi jednak na charakter budowli, styl obrany 
nie jest odpowiednio poważnym na grobowy chara­
kter budowli, a traktowanie krypty nie odpowiada 
§ 5 warunków konkursu.

11. Projekt opatrzony znakiem kółka czerwone­
go w kole, przedstawia tak co do elewacji, jak i co 
do układu planu raczej kościółek niż kaplicę grobo­
wą. Styl budowli nie we wszystkich szczegółach 
harmonijnie zastosowany. Krypta prawie ciemna, 
schody kręcone i zbyt wąskie.

12. Projekt opatrzony znakiem węża zwiniętego 
w kolo, nie przedstawia charakteru ani kaplicy gro­
bowej, ani kościoła. Główna budowla tworzy nagi 
sześcian zbyt wysoki w porównaniu z częś ią gór­
ną, nie złączoną organicznie z podstawą. Przystaw­
ka zaś frontowa dodaną została wyłącznie tylko dla 
schodów. Projekt opracowany starannie pod wzglę­
dem rysunkowym.

13. Projekt z godłem „Amen", z udatnie wykona­
nym modelem, przedstawia całość zarysowaną pira­
midalnie, ale wyobraża dwie budowle na sobie u- 
stawione w ten sposób, że cześć górna stanowi tyl­
ko latarnię do oświetlenia części dolnej; połączenie 
zaś części dolnej z górną tak pod względem estety­
cznym, jako też co do konstrukcji wadliwe.

14. Projekt opatrzony godłem „Zasługa", jako ca- 
łośó budowli, w rysunku przedstawia się dosyć im­
ponująco, przy utrzymaniu odpowiedniego chara­
kteru. Będąc jednak zapożyczonym z wielkich po­
mników starożytnej architektury rzymskiej, bez 
uwzględnienia rzeczywistej ich skali, okazuje wiele 
niewłaściwości w układzie i w szczegółach, jak np. 
dwa łokcie szeiok śó odstępu między kolumnami 
portyku frontowego, zbyt ciemne wnętrze itp.

Po przystąpieniu do głosowania, sędziowie kon­
kursowi zdecydowali przedewszystkiem większością 
głosów pięciu na ośmiu głosujących; żc żaden z 
przedstawionych projektów na odznaczenie pier­
wszą nagrodą nie zasługuje.

Przy głosowaniu na drugą nagrodę, takowa wię­
kszością sześciu głosów na ośmiu głosujących, przy­
znaną została projektowi opatrzonemu godłem 
„Pracą służ ojczyźnie". Po otworzeniu koperty tern 
godłem opatrzonej; okazało się, że autorami tego 
projektu są Piotr Brukalski budowniczy i Mikołaj 
Tołwiński budowniczy.

Następnie obecny na posiedzeniu przedstawiciel 
rodziny ś. p. Karola Scheiblera p. Karol Scheibler, 
oświadczył, że uwzględniając pracę i usiłowania 
konkurujących, rodzina ś. p. Karola Scheiblera, 
pragnie przeznaczoną a nieprzyznaną pierwszą na­
grodę rozdzielić pomiędzy trzy najlepsze, z pozosta­
łych projektów i prosił obecnych o wskazanie tako­
wych przez glosowanie.

W rezultacie tego głosowania, następujące proje­
kty otrzymały: projekt oznaczony dziesiątką rzym­
ską głosów 7, projekt z kółkiem czerwonem w kole 
głosów 6, projekt z monogramem p x w kole głosów 
5; projekty zaś oznaczone gwiazdą z 2 trójkątów, 
kółkiem z trzema krzyżami i godłem „ Virtuti doili" 
po jednym głosie.

Przyjęcie pomienionych dodatkowych nagród 
przez autorów trzech pierwszych z pomiędzy wy­
mienionych projektów, pozostawia się uznaniu au­
torów tychże projektów.

Na tern protokół zakończono i podpisano:
Eduard Cichocki, Leonard Marconi, Edward 

Lilpop, Zygmunt Kiślański, Adolf Schimelfening, 
Hilary Majewski. Stefan Kossuth, Karol bchdbler.

Dr Michał Bruner, §
ul. Twarda nr 16a, przyjm. od 9—10 r. i 4—6 po pp.

Sztucznie wylęgłe kurczęta 
można oglądać w zakładzie na ulicy Nowy-Swiat nr 
55, codziennie o godzinie 1-ej do dnia 24 go marca, 
zwiedzającym udzielane będą objaśnienia o hodowli 
kurcząt. — Płotnicki. (320)

Akcje pożytkowe, 
Wiedeńskie skupują się po wysokim stosunkowo 
kursie. Wiadomość w biurze ogłoszeń, ulica Sena­
torska nr 18 pod lit. Jjf. A. J8T. (339)

rs. 20.
Zgubiono wczoraj około 6 ej po południu na ulicy 

Mazowieckiej obok cukierni lub nieco dalej pudełko 
z kolczykami turkusowemi i taką broszą staroświe­
ckiej roboty i medaljon z brylantem, zawierający 
wewnątrz fotograf, mes. Uprasza się znalazcę o ła­
skawe zwrócenie takowych kosztowności za powyż­
szą nagrodą do sklepu jubilera W-go Wapińskiego, 
ulica Krakowskie-Przedmieście wprost resursy oby­
watelskiej. (1064) 

przy rogu ulicy Rymarskiej nr 5 i Leszna nr 1.
Od g. 10—11. Dr Kulesza, choroby wewnętrzna i wieku 

dziecięcego, oraz szczepienie ospy. Codziennie.
Od g. 11—12. Dr Stockmann, choroby kobiece. Ponie­

działki, środy, czwartki i soboty.
Od g. 12—1. Dr IŚgpińsl-ii, choroby oczu, codziennie prócz 

BWiąt.
Od g. 11—12. Dr. Tyrchowski, ordynator kliniki położni­

czej, choroby kobiece, niedziele, wtorki i piątki.
Od g. 12—1. Dr Bondy, choroby wewnętrzne i wieku dzie­

cięcego, oraz szczepienie ospy, codziennie.
Od g. 1—2. Dr Gabszewicz, ordynator kliniki chirurgicz­

nej, choroby chirurgiczne i zębów, codziennie.
Od 1—2. Dr Tcosa Ciszkiewicz, choroby kobiece, nie­

dziele. -wtorki, czwarki i soboty.
Od g. 2—3. Dr Slapport, ordynator klinikę terapeutycznej, 

chor, wewnętrzne (spee. krtani i gardzieli), codziennie.
Od g. 2—3. Dr śrekowicz, choroby kobiece, poniedział­

ki, środy i nintki.
Od g. 3—4. Dr Wżkarski, choroby wewnętrzne, oraz wie­

ku dziecięcego, poniedziałki, środy i piątki.
Od g. 3—4. Dr Mieszko, choroby weneryczne i skórne. 

Codziennie. • I
Od g. 4—5. Dr Fabian Aleksander, choroby wewnątrz-, 

ne (specjalnie nerwowe elektro i hydroterrapia), co-’ 
dziennie. ;

Dr Sondy i Kulesza szczepią ospę huinanizo-waną, 
przez siebie zebraną, w godzinach przyjęcia.
Opłata za poradę 25 kop. —844— :

— Horn zdrowia dra Oltuszewskie-, 
go, JBSluga nr G, przyjmuje chorych na stałe 
pomieszczenie od 2—4 rs. na dobę; codziennie od g.' 
3—4 ambulator jum dla przychodnieh z choro 
bami wewnętrznemi, specjalnie płuc, gardła i. 
krtani. " (115)_____

— Inne czasy, inne obyczaje. Niegdyś,' 
mówił nam pewien staruszek, z katarem trzeba by­
ło bardzo pieszczotliwie się obchodzić, dziś dość jest 
połknąć dwie kapsułki Guyota przy każdem jedze-, 
niu. Rzeczywiście są obecnie kapsułki Guyota po­
wszechnie używane dia wyleczenia z katarów i za­
tkania naczyń oddechowych. Po kilku dniach lecze­
nia się odkaszlnięcie jest ułatwione, a ciężkość zni-" 
ka. Podpis Guyota jest wydrukowany na każdej 
białej kapsułce. Fabrykacja i sprzedaż hartowna 
pod nr 19, rue Jacob, Paris. (14)

Administracji dóbr, fabryki, 
poszukuje obeznany teoretycznie i praktycznie u- 
zdolniony gospodarz, który przez lat 24 prowadzi! 
wzorowe gospodarstwo. Zapewnia podniesienie do­
chodów i wprowadzenie najnowszych systemów 
rolnictwa. Wiadomości bliższej" zasięgnąć można 

w redakcji Kurjerar (81)____
— Oszczędność jest podstawą utrzy­

mania domu, powtarza każda dobra gospody­
ni, pragnąca w miarę możności przyczynić się do 
szczęścia swej rodziny. Wtedy zwraca się uwagę na 
rozmaite potrzeby domowe, na których można co-, 
koiwiek zaoszczędzić; w liczniejszej rodzinie jedną 
z tego rodzaju potrzeb jest bezwątpienia odzienie. 
Własną ręką takowe sporządzić, jest rzeczą niemo- 
żelmą, użyć pomocy szwaczki—zbyt kosztowną, w 
takim więc wypadku maszyna do szycia stanowi dla 
gospodyni domu pomoc doraźną, sprzęt najdonio­
ślejszego znaczenia. Na maszynie uszyć można u- 
branie bawiąc się, nietylko znacznie piękniej ani- 
żeli ręcznie, ale nawet sporządzając stroje zbytko­
wne, jak obecnie, również za pomocą maszyny, na­
darza się sposobność odpoczynku nieraz tak pożąda­
nego.

Rzecz prosta, że tyle przymiotów nie można żą­
dać od każdej maszyny, jedynie tylko oryginal­
ne maszyny do szycia SiDgera, posiadają 
wszystkie te dodatnie strony, o czem najwymowniej 
świadczy niezwykła, coraz wzrastająca ieh wziętość. 
Bo też kompauja Singera, pragnąc zachować to zau­
fanie publiczności, dostarcza wyrób w najlepszym 
gatunku, starając się zastosować do swych maszyn 
coraz nowsze, rzeczywiście praktyczne ulepszenia i 

> wynalazki. Oryginalnych maszyn Singera dostać tu 
można jedynie tylko u p. Neidlingera, którego skład 
szczerze polecić można przy zakupie tego niezbędne­
go sprzętu domowego, tern bardziej, że pan Neidlin-[ 
ger odstępuje maszyny nawet na drobne spłaty,, 
kjóre to kwoty zaoszczędzić można z zarobku, po­
siadając nabyty sprzęt. W podobny sposób najbie­
dniejszy nawet jest w możności nabycia tego znako­
mitego narzędzia przemysłu domowego. (342)

831 JKantor wynajmu powozów w ho­
telu krakowskim, Bielańska 7, zawiadamia, że od 
1-go marca oddaie swoje ekwipaźe na spacery, bale, 
śluby, do teatru etc., po cenach zniżonych.

KORESPONDENCJE PRYWATNE.-

— Chmuro\ niezupełnie jestem pewną kto jesteś. 
Cóż znaczy nowa groźba? Dla tem większej pewno­
ści że jesteś... podpisz się często przezemnie nazwa- 
nem imieniem, które się zaczyna lit N a.kończy
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MAGAZYN UBIORÓW

Jedynie dla słabości zdrowia, do sprzedania
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Cena okowity:
i dnia 21-go marca 1884 roku

Hurt, ektad. garniec rs. 2 kop. 66.
„ wiadro rs. 8 kop. 17*.

5% Listy ;

Listy zast

PLAC. 20,000 łokci 
kwadr, placu przy uli­

cy Brzeskiej na Pradze (brukowa-1 
nej i oświetlonej gazem), na wprost 
magazynów zbożowych, z frontem 
105 łokci, do sprzedania razem 
lub częściowo, w Biurze Komisow. 
J. Fedeckiego, Miodowa Nr 3. Gółrj

lub ua zamian na Willę za rogatkami. Uli- 
•a Chmielna Jt 3.—Tamie do ioyoia

TANIE NUTY
STANISŁAWA MONIUSZKI

r?
m.” Łodzi ” serii I 
likwidacyjne duże, 

mała.

NA PLACU WITKOWSKIEGO.
!»Bh-c 21-go marca 1884 r.

Koronek ruskich po cenie kosztu,
zaczęła się od dnia 20 Marca.— Ulica Mazowiecka Nr 3.

Letnie Mieszkanie.
Jeden pokój jest do wynajęcia w ogrodzie 
na Sewerynowie )6 12. 948

Potrzebną jest Panna 
uzdolniona do strojów damskich do Kijowa, 
zi dobrem wynagrodzeniem, z calem utrzy­
maniem. Wiadomość, Twarda 16a, m. 9. 66iR

30
28

£

10015
100 05
96.25

. 94.50
93 55
93.40
86.25
88.50
88.30

maszyna do szycia, lustra, porcelana i Iniw. 
Oglądać moż a od godziny 11-ej rano d> 3-ej 
po południu codziennie. Marszałkowska Ni 32 
(dawniej Laferma), 1-sze piętro, w pracowni 
strojów damskich. 938

ma;ąca obrotu 1,700 rubli, milę od kolei że* 
luźnej.—Bliższe szczegóły w Aptece p. Ku- 
charzev.sltiego, u p, Lemańskiego. 931

Akcje dr. żel. warsz.
A keje
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje
Akcje Dobrzał. Tow. lab. cukru 
Akcje Tow, Lilpop, Ran i Lr 7. 
Akcje Tow. Łazienek i Łrfoi 
Akce Tow. zakł. przędz. 7 jm.

tsgi DRZEWKA 
£&> owocowe,

w najlepszych gatunkach, z ładnemi koron­
kami, 3, 4 i 5 letnie, od 25 kop. za sztukę. 
Wiadomość w zakładzie ogrodniczym Lu­
dwika Hooke, szosa Wolska M 300, nie- 
dochodząc kolei obwodowej. 939

Hrabina, opera, w układzie na sam fortepian, rs. 2 kop. 25. 
Halka, opera, w układzie na fortepian, rs. 2 kop. 25.

Powyższe partycje fortepianowe wyszły w taniem wydaniu nakładem

GEBETHNERA i WOLFFA
i są do nabycia we wszystkich składach muzycznych krajowych 

i zagranicznych. 615r

U
1U „ - rs, 109

Akcje i obligacje:
i., .-j. ...—z-w.rs. 10C 

dr. żel. warsz.-b.. 100 
dr. żel. warsz.-terespoL 
dr. żel. labryczno-lóizk. 
Banku handi. w Warsz. 
Banku dysk, w Warsz. 
Banku hand!, w Łodzi, 
warsz. Tow. ub. od ognia 
warsz. Tow. iabr. cukru 
Tow. lab. cukru Józefów

Karola Miniewskiegr-
27a. SENATORSKA 27a, 1 piętro.

(obok Kościoła Ś-.ięt go Antoniego), 
zaopatrzony na obecny sezfflt w wielki wybór 
najświeższych materjalów krajowych i z igraniez- 
nych, z których wykonywa onst.ilunki jak naja- 
kuratniej, a na łądanie w 24 godzia.

Ceny przystępne.
Garnitury cd rs. 2... Palla wiosenne rs. 24 
Średnio od rs. 6. I „ lotnie is. 18,

Earki Slawuckie od rs. 28. 502R

LEKCJE KROJU
systemem (Rodzińskiego, całkowity kurs wy­
kładam w 15 lekyach za rs. 10, w miesz­
kaniu własnem i jo domach. Ulica Święto- 
krzrzka .V 31. mieszkania. 11. 941

Wartość kuponów!
Od Listów zast nowych 5% kop. 123”/,,.
Od Listów z. m. Warsz. s. Ii U k 236•/»
Od Listów zast. dl Łodzi kop. 1944/,
Ud listów likwidacyjnych kon. 122-/9.

Berlin IGO mar. z krdtk. 
Londyn 1 funt stert. „
Paryż. 100 franków „
Wiedeń 100 gnid. „ „

Papiery publiczne:
4% Listy z. 3 okr. ser. I i 11
5% Listy z. nowe z r. 1869 d.

„ » B*
m.' Warsz. serji I

„ » II

Listy zast. 
4% Listy

Bilety Banku Ces. ser. L II i 111 
Kos. Poż. Premj. z roku 1864

„ „ .. I860;—■—
1 Pożyczka wschodni* rs. 100 44 25
L „ „ rs. 100 94 25

94 25

w Warszawie, pięknie urządzony, do sprze­
dania za cenę niżej kosztu.—Adres: w s ła­
dzie papieru p. Szyllera, Nowy-Ś > iat Ji 19.

Z powodu nieprzewidzianego wyjazdu, d» 
sprzedania

bardzo tanio!!
Garnitur mebli czarnych, ponsowym ada­
maszkiem krytych, konsole z marmurem, fi­
gury, lustra, portiery i lambrekiny; obrazy 
olejne starej szkoły, żyrandol antique etc. etc. 
Ulica Senatorska A? 16, mie-zkanin 11, w po­
dwórzu na prawo, 2-e piętro, do godziny 12 
codziennie. 946

Pszen. 242—250 sm. i ord. 
„ „ pstra i dobra
„ „ biała . . .
„ * wyborowa .

Żyto wyborowe 232 funt. 
„ średnie................
„ wadliwe . • . . .

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 202 f. 
Owies....................141 f.
Gryka.................... 202 t.
Rzepik letni....................

„ zimowy 212 tunt. 
Rzepak rapos zim. 212 f. 
Groch polny 262 funt. . 
Ziemniaki........................
Masło świeże funt ...

„ solone pud . . . 
Siana pud........................

Siomy pud........................
Drzewo opał. twar. s. liub.

„ „ miękkie „

Przegląd polityczny, telegramy i depesze telegraficzne.
Artykuły wstępne, polityczne i’ społeczne.
Wiadomości bieżąco z Warszawy i z różnych stron.
Korespondencje stała z prowincji: z Wilna, Kowna, Mińska litewskiego. Żytomierza, 

z prowincyj południowo-zachodnich, z Kijowa, Odessy, z Petersburga, z Cesar­
stwa; z Krakowa, Lwowa, Poznania, Wiednia, Berlina, Paryża, z Czech itd.

Odcinek, poświęcony belletrystyce i sztukom pięknym, obejmuje powieści oryginalne i tłó- 
maczone, feljeton teatralny, sprawozdania z wystawy obrazów, kronikę paryzką itp.

Krytyka literacka. "
Artykuły z dziedziny ekonomicznej, przemysłowej i finansowej.
Wiadomości handlowe, sprawozdania targowe ete. »
Ogłoszenia.

CENA PRENUMERATY:
W Warszawie, miesięcznie kop. 75, — za odnoszenie kop. 5.
Na poczcie: kwartalnie rs. 3, półrocznie rs. 6, rocznie rs. 12. 644r

Biuro Redakcji w Warszawie, Warecka Nr 6.

poćtaje do wiadomości, że w d. 12 (24) Mania 
r. b., (w Poniedziałek) i dni następnych, po­
cząwszy od g. 10 rano, w mieszkaniu upa­
dłego Sommera, przy ul. Nowogrodzkiej Ni 19, 
sprzedawane będą przez licytację meble do­
mowe, sprzęty, kredens dębowi', mezkie biu­
ro. żyrandol, tremo, kassa ogniotrwała, po­
wóz, 2 sanek, urządzenie teatru amatorskie­
go, za gotowiznę. 658R

Ksawery Tatarkiewicz, adw. przys. |

^owo-otworzony Magazyn Ubiorów Męzkich

J. KOZDBOWICZ i S-ka,
uiic . Diokńsua .V dom Brunn.

sio Stón Publiczności z robola .starannie wykonani, j o ecnit 
r.E 'łiuo:eini.t p!-aki/..-i w .V. ynie ?ol ‘iu’r.% jest dosTRteezną rę 
u ivbie b;dzieihy mogli xatb'Ac uc/ynić w»biauanioni.—Z uszanowanie.h

J. Ko^drowicz i S-ka.

Z FABRYKI KRAJOM-EJ 598 

„HELENA” . 
nadszedł transport krzeseł nowych fasonów z 
fornierem amerykańskim, od rs. 2 za szt. i wy­
żej, do Głównego Składu Domu Handlowego 

Rudnicki i S ka, SeiiatOFSta 25.
Mace Wiedeńskie, § 

które rok rocznie były sprowadzane przez p. 
L. Frenkla, będą i w roku bieżącym sprowa­
dzone przez p. G. Centnerszwera. Zamówie­
nia na takowe przyjmują się na ulicy Mar­
szałkowskiej pod 73 w księgarni p. G. Cen- 
tnefiszwera i na ulicy Przechodniej 4 w do­
mu pi Ludwiga w podwórzu. Uprasza się ła­
skawych konsumentów Mac Wiedeńskich o 
wczesne zamawianie takowych, gdyż Mace te 
będą sprowadzane tylko w miarę zamówień.

. GAZETA POLSKA
Pismo polityczne, społeczne i literackie, założone w roku 1861, przez 
J. I. Kraszewskiego, wychodzi codziennie z wyjątkiem dni świątecznych

Fabryka Gipsu Sziakatorskiego 
Mularskiego i' u, 

w dobrym gatunku, dostać można po cenił 
umiarkowanej. Ulica Zajęcza & 4 nrzv 
Tamce i Dobrej.________ ** 943

Do spr .edania

Zdób Buohhalter,
po’iukuje zajęcia na kilka godzin dzrennfe. 
Oferty pod Ńs 1001, up asza składać w Biu­
rze Ogłoszeń Rajchmana i Frendlera, Sena- 
torska Ni 18._______________ o63R

Z powodu wyjazdu do sprzedaaia

WWAWRZE
Za rogatką Moskiewską (Grochowską), 

w odległości 8 wiorst, od Warszawy, w bliz- 
kośei przystanku I). Ż. Nadwiślańskiej St. 
Wawer, poi lasem sosnowym, w miejsco­
wości przyjemnej i odpowiedniej na letnie 
pomieszkanie, jest do sprzedania w cenie 
przystępnej Kolorija z ogrodem frukto- 
wym i warzywnym, z domkiem o dwóch iz­
bach, bez inwentarza, zawierająca gruntu 
mórg 53 pr. 66 miary n. pols., w tejże prze­
strzeni grunta mieszczące w sobie łąk uwu- 
kośnyeh m. 10 pr. 297.—Bliższa wiadomość 
każdodzieiinie wyjąwszy dni świątecznych, 
w zakładzie wyrobów srebrnych L. Ńast, 
ulica D.nniłowiczowska Ni 495a/2. 936

We Czivartek, dnia 2) b. m., między godz. 
8 i 9 ’.ano, jadąc Tramwajem z placu Grzy­
bowskiego do ulicy Długiej, a potem idąc: 
Długą, Freta, przez poses ą po-Dominikań- 
ską do Progimnazjam na ulice Starą, zgu- 
hiono

Zegarek zloty damski, 
uszkiem nakręcany, o jednej kopercie. Zna­
lazca raczy za nagrodą zwrócić go na ulicj 
Twardą 24 mieszkania 7, lub do SzwujŚ 
cara Progimnazjuni Żeńskiego.______ 940

W dniu 28 Marca (9 Kwietnia) r. b., o 
godzinie 10 z rma, odbędzie się w Wydziale 
III Sądu Okręg .wego Warszawskiego przy 
ulicy Miodowej 7, publiczna licytacja na 
sprzedaż

KOLONJI,
położonej we wsi Sielce, gminie Mokotów, 
tuz za parkanem Beiwodi-rskim, objętej od­
dzielną księgą hypoteezną JS 18P i skla- 
dąjąee] się z domu drewnianego piętrowego, 
budynków^gospodarskieh i placu wolnego 300 
prętów  powierzchni. Licytacja rozpoeznie 
się od sumy 4,500 rs. Warunki przejrzeć mo­
żna w Kaneelarji Wydz. III Sądu Okręgo­
wego Warszawskiego. 664R

POD FIRMA

Pud
od | do od | do
kopi e j o k

DO WYNAJĘCIA
Obszerny Lokal O

S z werendą i wszolkiemi potrzebnemi
a pomieszczeniami na Restaurację,
3 oraz 15 oddzielnych poknitnal-m

■ cao
S piętrze, przydatne na gabinety d> g Restauracji, lub też na Chambres- 
3 garnies, jest do wynajęcia na naj-

3
2.

g pryneypalniejszej ulicy i w śród-S ku miasta. Bliższa wia ioriiość na •
y Chmielnej Jw 4, mieszk. 17. 659R | ęr

g DO WYNAJĘCIA |

1
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Z ptnródn wyjazdu spnedają się 8M

MEBLE
miękkie, w bardzo dobrym stanie 12 krzeseł, 4 
fotele, 2 kanapyj 2 stoły, stolik do kart, kon­
sola. 18 krzeseł giętych, duża pokojowa lo­
downia, biurko męzkie i starożytny antyk w 
Stylu chińskim. Widzieć można od 10 rano do 
1 w południe. Podwal Jft 15, stróż wskaże.

lis. 14,000
potrzeba na 1-go Kwietnia, na pierwszy 
numer hypot. domu murowanego, na któ­
rym nie ma Towarzystwa, przynoszącego 
około 5,000 rs. dochodu, ulica pierwszorzę­
dna, na 7 %, najlepiej summa nieletnich, 
bez faktorów. — Zawiadomienia nadsyłać do 
Redakcji Kurjera Warszawskiego, cyfra 
14,000. 882

Z powodu wyjazdu do sprzedania zaraz b. tanio

Bod Warszawą w ladnem położeniu, w blis­
kości szosy i przystanku dr. Terespolskiei 40 
min. od Warszawy. Dom obszerny, umeblo­
wany, 2 willo umeblowane, położone wśród 
sosnowego parku na letnie mieszkania; ogro­
dy fruktowe, staw, lodownia i piwnice mu­
rowane, kąpiel, gimnastyka. Budynki: czwo­
rak, obora* stodoła, spichrz, wozownia, chlew, 
kurniki etc., wszystkie nowe i na podmuro­
waniu. Inwentarz żywy, poezęści rasowy i 
martwy w znacznej ilości. Gruntu około 4 
włók, w tern lasu starego 41 mórg, pola ob­
siane. Gospodarstwo przemysłowo-rolnicze, 
(dogodny na rozwinięcie pszczelnictwa, na 
hodowlę drobiu na wielką skalę, na uprawę 
przeważnie ogrodowizny).—Folwark t u nole- 
ca się także do nabycia osobom opic i ;'.n 
się zurowiem biednej, uczącej się m o >.i ’ży 
'jako stacja sanitarna, mogąca utrz mać 
iprzez Lito do stu dzieci. Wiadomość w kan­
torze ogłoszeń Rajehinana i Frendlera, Se­
natorska )6 18. 6 JOR

ha Pokoje umeMowane ® 
f jeden pokój do wynajęcia, od frontu, na 2 
^piętrze. Ulica Świętokrzyzka N? 14, mieszk. 5. 
— II llll_i*l|jl !I H Slllll'<ll IJ IF mill I HIIIIIIIJ

Hienia już Mu
Kto używa Eliksiru do zębów, wyna- I 

lezionego i wyrabianego przez S

00.’ BenEflyltyniiw v Stulać §
we Francji.

Środek ten jest niedorównanej doskonało- | 
ści, czyści i bieli zęby, wzmacnia dziąsła, a 
chroni od zepsucia, niszczy osad winny 9 
oraz woń nieprzyjemną z ust. Dla tvch li 
cennych zalet eliksir ten używany Jest B 
powszechnie przez wszystkie osoby dba- I 
jące o zdrowie zębów.

Cena za flaszkę rs. 1, 1.80 i 3.60. Pa- | 
sta rs. 1, 2. Proszek 60 i 80 kop. I 
Z przesyłką pocztą 30 kop. drożej. £ 

Skład główny w perfumerji |j 

Aleksandra Kocha, i 
w Warszawie ulica Krakowskie-Przed- | 

mieść e 83. Próbki wydaje bezpłatnie. g 
u iiŁiaaaimł-jjtfaai i iniiiiiii 111111111111^—^—

WYPRZEDAŻ 
ot,bywa się w składzie Wstążek 

S. H. DĄBROWSKIEGO, 
PrzY ulicy Żabiej Jfi 2, róg Że­

laznej Bramy.
Wysortowane zostały: 

v,rgnki czarne i biało, hafty róż­
ne, Chustki koronkowo czarno i 
Sis“cojd kvab-e’ p°kop-90’ cic‘ 
] use od kop. 5 oraz czarne 1 róż­
nokolorowe Wstążki za połowę 
ceny wartości. 775

Kołdry od rs.
Kołdry slawuckie i angorowe,
Pleedy i Chustki.
Plusze czarne i kolorowe.
Hanelki i Korciki.

WIELKI WYBÓR

Materjałów na okrycia damskie 
poleca

Skład Sukna i Kortów
F. WINKLERA,

■ *CA Kotznbuo, róg Wierzbowej, dom 
hr. Krasińskiego. 14R

POD FIRMĄ

gomp.
GO

GO

DAWNIEJ

JAN STIFFT i SYNOWIE, 
w WARSZAWIE, alien DŁUGA M 45, wprost NALEWEK, 

poleca Szan. publiczności obfite zapasy Win Węgierskich we wszyst-
. DŁ, kich gatunkach, niemniej Win francuzkich, ‘‘białych i czerwonych, 
O oraz w szystkie gatunki wszelkich innych Win zagranicznych, Ru­
gs mów, Araków, Kon.jaków i Likierów.

• Wina nasze sprowadzane sat od pierwszorzędnych firm zagranicznych, 
węgierskie zaś wprost od producentów, tym sposobem jesteśmy 
w możności sprzedawać po cenach nizkich gwarantując zarazem 
za ich dobroć i czystość.—Sprzedaż: na beczki, butelki i na miarę. 653R

< ZAPALENIE OSKRZELI, KASZEL, KATAR |
< KATAR piersiowe, SUCHOTY PŁUCNE, Astma |
« Wyleczenie szybkie i niezawodne przez użycie < >

I KROPEL LIWONIENSKICHl
| : (GOUTTES LIVONIENNES) >
/ TC O ter JE TC TC JE - X* JE X< KI JE TC J
* , Składających się z Kreozotu bukowego, Smoły Konoegskiej i Balsamu Tolutanskiego
,i‘ Przetwór ten, leczący niezawodnie wszystkie choroby dróg oddechowych, żale- > 
■, f- lym jest przez znakomitych lekarzy jako jedyny skuteczny środek w tych cho- < 

roi eh; on jeden nie tylko nie obciąża żołądka, ale go wzmacnia, uzdrawia, % 
Ą.pobr *iflc przytem apetyt. W przypadkach chorób, nawet najuporczywszych, > 
/>‘ (lic. lgnięcia dobrego skutku wystarcza użycie dwóch kropel, rano i wieczorem. <

Ł Skład główny : TROUETTE-PERRET, (65, rue Saint-Antolnc, w PARYŻU " S 
fi, tak również we wszystkich głównych aptekach. — Dla uniknienia fałszerstw należy 5 
j? . uważać na stempel Państwa Francuskiego znajdujący się na każdej flaszce. <

W nowo-otworzonym Hotelu Anetielskim, przy ulicy Wierzbowej w Warszawie 

70 NUMERÓW 
z_\rfelkim komfortem umeblowanych, z których na wyższych piętrach wynajmuj# 
się miesięcznie od rs. 18, z usługą i opałem. — Kąpiele i prysznic na miejscu.

Pierwszorzędna Restauracja.
Obiady po cenie stałej; wielki wybór win: wszelkie nowalje poleca Sz. Publiczności 
819 O® 5 ■JL®)’«W'S.«53E<

1

* ■:. -

M

01 
Ci

W. B. ŚNIECHOWSKI,
Plac Teatralny, (Nowo-Senatorska 8), w Warszawie, 

poleca Sz. Publiczności pewne wypróbowane a nieszkodliwe środki 
przeciwko piegpom i opaleniżnie: Lait Antephelique, Lait de 
Concombres, Creme de Conccombre, Rowlands Kaljdor i Orizalactć.

< KAPSUŁKI i PIGUŁKI js Z BROMKU KAMFORY

5 DOKTORA-CLIN j J Laureata facu/tetu medycznego w Paryżu. — Nagroda Montyon. ’ 
/ KAPSUŁKI i PIGUŁKI Dra CLIN z bromku kamfory używają się I j w chorobach nerwowych, mózgowych, w dolegliwościach sercowy chi od- ( 
C dechowych, oraz w następujących przypadłościach: astmie, bezsenności, < 

kaszlach nerwowych, spazmach, palpitacjach, kokluszach, epilepsy i, kon- t 
d wulsyach, zawrotach głowy, zagłuszeniu, gorączkach, migrenie, w cho- ’ j robie pęcherza {kanałów moczowych i na uspokojenie całego organizmu. I 
\ BAJ.EŻY WYSTRZEGAĆ SIĘ PODIIOBIEŃ, i WYMAGAĆ, JAKO GWARA5CJS, igf SA KAŻDYM FLAKOSIE MARKĘ FABRYKI (ZASTRZEŻONĄ), OPATRZONĄ W PODPIS ’
\ Cliii & Cie i Medal Nagrody Montyon

Nabywać męina w Paryiu u Cliii et Cie, 14, ruo Radne; tai w Warsrawle - 4d i na prowineyi za peirednietwem wizystkieh aptekarzy u których znajdują się iednoczeinin
V Z’XS.-crLSi’X Z3ŁAZ3Srs:Tlra.S&^i.S-CrT3^.-cr. -- 4

13. Graniczna nr 13, 3-ći dom od Żelaznej-Bramy.
| wprost sklepu Nipanicza, l

Zaopatrzywszy7 Magazyn swój na nadchodzące Święta w ogromny zapas ręka- f 
wiczek jelonkowych, za niszowych, oraz " lansowanych, urządziłem sprzedaż detalicz- f 
ną po cenach hurtowych podług eenuiki fabrycznego.—Dla przekonania Szin. Pu- f 

i bliczności o niebywałej dotychczas sprzedaży, dołączam niektóre ceny, a mianowicie: | 
Zamszowe męzkie i damskie, na 2 guziki, od 75 kop., i

Glansowanc męzkie i damskie na 2 guziki od 50 kop.,
oraz znaczny wybór rękawiczek angielskich. 896 t

Pomarańcze po 3 kop.
zupełnie słodkie, 623R S 

| w Składzie Owoców I 
| W. Zalewskiego, f 
I »L Ssnatorsla Nr 2, ° 

<£ Pomarańcze po 3 kop. 5-
Kapitał 28 lub 22 tysięcy 

(szczególniej małoletnich), potrzebny r.a !4j 
1 Kwietnia, na 1 hypoteki dużej ka- ^3 
mienieynaul. pryneypalnoj ua°/0 umiar- M 
kowany dla spłacenia takiejże wierzy- 
telnośei. Wiadom. Marszałkowska 54. i.s 
mieszk. 4, po 5 po południu, 843 W

MEBLE
lustra, dywany i lampy, tanio do sprzedania 
z powodu wyjazdu. Hoża )ś 14B, mieszk. 1, 
tylko od 2 do 4. 853

Katarom, Grypie,' 
filŁLwica paleniu oskrzeli, Strop 
i-Pite peotorale do Nafó, Delangro- 
nter'a z Paryża posiadają skuteczność':-^ , 
pewną i sprawdzoną przez Członków 
Francuskiej Akademii Medycznej; nie-f■xr'j: 
zawierając w sobie ani Opium, ani Mor- |i“* " 
finy, ani I' ’ ‘ 
dawane dzieciom dotkniętym Kaszlem 
,albo Kokluszem. OS
Składy we wszystkich Antekach Rossyl. jd;jsj

Cl t8

f,fanr zŁel,nn6rd TrSf^~
Slerr>ien,^^16 ztłn^irzi-

L ^OSygt jf°ego
Korina 2a-

za,14ki yt.
w usia- 

do dokona ce^ie goi

Ważna wiadninaść.
W mieście Rawie, został nowo założony 

Skład Trumien metalowych, dębowych 
i zwyczajnych, różnych rozmiarów, no cenach 
umiarkowanych; w doborowym guście wy­
kończonych.-—Natychmiastowa ekspedycja tak 
na miejscu jako też na okolice, uskutecznio­
ną będzie. 818

Urban Maślakiewici
Kl’yn wodny zapełnia nowf
12 wiorst od m. Chełma oddalony, bardzo ko­
rzystny, do sjrzedanialub wydzierżawienia na 
dłuższy czas od Śrgo Jana r. b., na dogodnych 
warunkach. Bliższa wiadomość u p. Mergla 
w Lublinie, Olejna As 31. 437R

Biuro landionowans NsicijuMlj’ 
ta Itata,

(J - J7 
Nauczycielki Wyższej,

Krakowskie-Przedmieście )& 43, wprost 
Skweru. 781

P. BALME
ogrodnik fraiicuzki 9I0 

zawiadamia, że przybył na czas krótki do 
Warszawy, z wielkim wyborem krzewów kwia­
towych, drzewek owocowych cebulek wszys- 
tk ch edmian, róż najnowszych gatunków, na­
sion kwiatów i jarzrn. Niecała, sklep narożny 
wprost ogrodu Saskiego w hotelu Briiiilowskiin.
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Jakże też mnie dokuczają! 
I ja tak samo cierpiałem.

A ezemżeś ich wygubił? 
„Płynem Magicznym.“

Ach! powiedz gdzie go dostanie ł 
U Aleks. Kocha, Krak.-Przednt. M 85, 

po 60 kop. za flakon.

wszelkich Ubrań dziecinnych, oraz różnych wy- 
wysortowanych Towarów, po cenach znacznie 

niżej kosztu.

Specjalny Skład Szkła, Porcelany, oraz innych przedmiotów dla Urządzeń 
Aptek, Składów Materiałów Aptecznych, Laboratorium Chemicznych i Fizycznych, 

który nadal pod taż samą firmą i w tem samem miejscu pod moim osobistym kierunkiem prowadzonym będzie. — Z tego powodu ryczałtowa 
sprzedaż Inb C^^^Oi.O’W’SL Szkła> porcelany i fajansu, dla ozdoby i użytku domo­
wego służących, rozpoczęła się z d. 18 Lutego 1884 r. 'BE'. <’1 R* S g
Cenniki illnstrowane powiększone. wkrótce rozesłane będą. .11 lodowa, róg Senatorskiej 4S16/1.

Majątek Ziemski.
do sprzedani;,, od st. k. ż.W.-W. Ruda wiorst 
21, rozległości 2!) włók. Budynki i inwenta­
rze w bardzo dobrym stanie,' gospodarstwo 
płodozmionne. Dwór murowany obszerny, ła­
dny w śród ogrodn. Połowa szacunku pozo- 
staje na gruncie, na czas nieograniczony na 
5%. Wiadomość Zielna M 26, u właścicielki 
domu, od 5—6 po południu. 856

na praktyczny naukę gospodarstwa, 
w połączeniu z wykładem teorji i zwiedza­
niem lepszych gospodarstw w okolicy.

61OR Bobranowico, poczta Wieliczka.

ZAV7IABOMIESTIE.
TDot3rcłxcza/S istniej ^037-

SKŁAD KRYSZTAŁÓW, PORCELANY I FAJANSU
F. CHWASTKIEWICZA,

W Sobotą dnia 22 Marca 
ro%poc%nie się 

w Głównym Składzie Bielizny
MAURYCEGO REICHEL,

przy ulicy Wierzbowej nr 474 5, w Gmachu Teatralnym,

rtrzem z fabryką przeszła w inne ręc«, przyczem nawet podano cenę sprzedaży, mamy honor zawiadomić pp. konsumentów wyrobów naszej fabryki, że zarząd jej pozostał się 
ten sam, jaki był przy założeniu w r. 1864

Cała rzecz potega na tem, że tak samo jak w r. 1873 przy znacznem rozszerzeniu produkcji, potrzebowaliśmy zwiększyć siły fabryki i utworzyliśmy Towarzystwo, 
tak znowu w roku bieżącym, dla powiększenia produkcji do jakiej teraz dosięgła nasza fabryka, skład Towarzystwa zwiększył się do 5 osób, kiedy dotychczas było ich 3.

Przytem winniśmy zawiadomić Szan. Publiczność, że nie zważając na poważną konkurencję, ze strony Tureckiego i Austrjackiego monopolu, udało nam się za­
kupić wielką ilość tytoniów Tureckich w miejscowościach ENIDŻE i KAWALŁA, po cenach niewysokich stosunkowo do gatunku. Daie to nam możność zmierzać do 
wytkniętego pi*zoz nas celu, t. j. produkować wyroby nasze w najlepszych gatunkach. Stale to dążenie doprowadziło naszą fabrykę do takich rozmiarów, w jakich się teraz 
znajduje. Jesteśmy też przekonani, że nasze wyroby; jeszcze większy zbyt w przyszłości mieć będą.

612R . A. KT. BOGDAHOW, M. N. IWGIHAOW.

Prostując wiadomości podane w tych dniach przez niektóre gazety, jakoby nasza firma: t

FABRYKA WYROBÓW TABACZNYCH

501W

650r

942
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Marca rozpocznie



Iesni'c kawaler, posiadający chlubne świa- 
Jdeetwa, poszukuje miejsca nadleśniczego 
lub też kontrolera lasów. Będąc prz.»z lat 4 

na praktyce w lasach Ossowieekieh i Skep- 
skicli, pod przewodnictwem technika leśnego 
p. Perkowskiego. Adres: Henryk Czapski w 
Ossówku, powiat Lipnowski pod Nieszawą.
Uotrzebne są panienki do haftu. Senator- 
5 ska te 6, m. 43. 4224
Ijanny i uczennice potrzebne do Porębskiej. 
i Podwal te 1,____________________ 4228
?)anny potrzebne są zaraz do krawiecezy- 
1 zny. 01. Królewska te 19, A. fcojewska.

(Izłowiek młody mający dobre świadec- 
jtwa, poszukuje miejsca kamerdynera na 
prowincję, na ordynarją. Adres: Nowy-Świat 

te 27. stróż wsknże. __________653_____
potrzebne są panny uzdolniono do str.ni- 
j ków. Ulica Bednarska te 18, m. 15. 4171 

i otrzebny jest ekonom w średnim wieku, 
| z dobremi świadectwami, na wieś. Wyna­
grodzenie roczne od rs. 120 do 150. Wit do­
nieść: ulica Nowy-Świat te 8, 1-e piętro od 
frontu. 4173

Panna znająca rachunkowość i język ro- 
Byjski, potrzebna jestf kiosk, Senatorska, 
róg Koźlej. 64ó

Oo sprzedania obrazy olejne starego pen- 
dzla, meble Utrechtem bordeaux kryte, pra­
wic nowe i dwa aquarja. Wiadomość na 

mi-jscu: Senatorska 20, mieszk. 3. 616

Ławłti szkolnej tablice do zbyciu. Wiado­
mość: Nowy-Swiat te 4, w razurze. 2628

Fortepisny Kralla. od rs. 200—360, Hofe- 
ł ra rs. 330—360, Bucholtz rs. 100; pianino 
Hartmana, rs. 340. Krakowskie-Przedmi, ście 
te 32, u Tarnowskiego,_________  3396
f ortepian wiedeński dobiy do wynajęcia. 
!l Nowy-Świat Ni1 32. mieszkania 13. 4026
Łu ladomość dla pp. piekarzy lub cukier­
ki ników, jest do sprzedania kompletne u- 
rządzenie do pieca piekarskiego (na węgle). 
Ulica Krucza te 10, w piekarni. 627 
Sho sprzedania: altana żelazna wiedeft- 
Siska, stoły i krzesła ogrodowe żelazne, bu­
fet, szyldy większe i mniejsze, piramidka do 
gry bilardowej, maszyna parowa do knwy, 
paryzka i rozmaito lampy i latarnie. Wia­
domość w cukierni: Marszałkowska 47. 3879

Z powodu wyjazdu do sprzedania: trzy 
suknie jedwabne, popielata, czarna i żół­
ta; taca, dwa koszyczki, przyrząd do octu i 

oliwy, roboty Frażeta, dwa pierścionki bry­
ła ntowe, złoty zegarek męzki i medaljon zło­
ty i inne rzeczy. Krucza te 6, m. 20. 3886

BJotrsebnc panny kompletnie uzdolnione do 
| staników i spód nic. Nowy-Świat 27, m. 9. 
Itządca domu, od lat kilkunastu spełnia- 
lljący samodzielnie obowiązki takowego i 
posiadający nader chlubne świadectwa, po­
szukuje odpowiedniego zajęcia, za wynagro­
dzeniem, pomieszkania z jednego lub dwóch 
pokoi z ku linią. Wiad. u Feldbluma rządcy 
domu, Krakowskie-Przedmieścio te 53. 4168 
potrzebne są dwie panny: jedna do st.ro- 
| jów, druga do sukien na wyjazd do jedne­
go z miast guber.ijalnych. Wiadomość o wa­
runkach w hotelu Polskim, u szwajcara, od 
7‘/a do 9 rano,_________________ 4182_____
tjotrz&bae są panny zdolne do krawiec- 

czyzny. Cl. Nowowiejska te 3, m. 13. 4163

I potrzebne są panny podręczne i zdatne 
do sukien. Pańska te 4, mieszk, 7. 4215

uj) prasowaczki uzdolnione w prasowaniu 
^koszul i drobiazgów, potrzebne są zaraz. 
Wiadomość w pralni przy ul. Złotej te 9a. 
U sobą udoskonalona w kroju krawiecczy- 

zny, szyjąca na maszynach, poszukuje za­
jęcia. Rymarska 16, mieszkania 7. 649
Potrzebne panny z iatne do staników. Ul. / 

Niecała te 3. 4206

lin psio i sprzedaż.

f’ortepiany używane, Irmlera zagraniczny, 
Bolera, Sejdiera, Kerntopfa, Budynowicza; 
Pianina berlińskie używane. Kupno, zamiana, 

reperaeje. Nowy-Swiat 46. W. Słodziński. 4234 
kneble bardzo gustowne, do sprzedania ta­
li nio, z 6-u pokoi, cale urządzenie lub czę­
ściowo, lustra, firanki. Zielna 4, mieszk. 1, 
po między Złotą i Chmielną. 3899
BI o sprzedania portjcry rypsowe i pawi- 
tflon z nad łóżka, wszystko w bardzo do­
brym stanie. Wiadomość: Marszałkowska 47, 
u stróża. _____________________ 3878
Fortepian 7 oktaw, czarny, prawie nowy, 
S’bardzo tanio do sprzedania. Marszałkow- 
ska te 48, stróż wskaże.____________ 3908
Sio sprzedania garnitur mebli kryty ada- 
Slmaszkiem wełnianym, koloru bonio i sza­
fa do sukien. 'Wiadomość: Kanonja te domu 
6, na dole, od godziny 11—4._______ 3875
izafa orzechowa rozbierana, bardzo tanio.

Wiadomość w kiosku, naprzeciwko starej 
poczty.___________________  4018
1, toby miał do zbycia billard w dobrym 
'etanie i za przystępną cenę, proszę się 

zgłosić na ulieę Nowy-Świat te 49, do skła­
du wyrobów tatmeznych p- Kołodziejskiego.

Skład Majolik i Pieców artystycznych z fabryki

Księcia Michała Radziwiłła,—ulica Hr. Berga, 
otrzymał między innemi rozliczncmi objektanii, nowe rzeczy w stylu staroświeckim 
jak: ozdobny Żyrandol odpowiedni do pięknej kaplicy, Piec rHerharzJ Ko­
minki w stylu starowłoskim, Żardiniery, Wazony, Cachepot w różnych 
stylach, niemniej drobne objekta, jak noże, widelce, nożyki des rowe rtaro-saskie, 
Wazony ogrodawe, Kosze klombowe.

Ze względu kończących się domów, fabryka przysposobiła bardzo piękne 
kafle gładkie f kolorowe, Jak, że w znacznych ilościach natychmiast służyć może.

Cena całych piecy jest od rs. 36 do 300 rs. 626R

- ■ OTWARTY KREDYT I 
vr MAGAZYNIE UBIORÓW MĘSKICH ZJEDNOCZONYCH MAJ- | 
STRÓW KRAWIECKICH w Warszawie, ulica Długa te 20, dla każdego G 
mieszkańca miasta Warszawy, mogącego przedstawić dwóch odpowiedzialnych poręczy- H 
cieli.—Interesanci zgłaszać się raczą do Kancelarji Spółki od godziny 4 do 8 po po- u 
łudniu. 27—r 

Jlirjfa rti ■ralijtli 
sztucznych iinapojów gazowych, z motorem ga­
zowym,' komplJnem urządzeniem i stałemi 
eont mi, jest do sprzedania zaraz pod ko- 
rzystnomi warunkami.—Wiadomość: Freta te 
14, iniuszsania 1. 802E 2 WV!

■ 1)0 ZBOŻA
polecają

F. Wierzbicki i S-ka,
róiTifflW i Trębackiej.

________________ 617r 
cLflat -gUiŁl| 2 2
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1 Ranka i wychowanie,
Ilj Wiedniu. Osoba wykształcona polka, 
Ił przyjmuje dzieci od lat dwóch na wycho­
wanie. Kształcące się zaś w instytutach pa­
nienki na stancję, zapewniając macierzyń­
ską opiekę. Lekcjo muzyki i języków snma 
Udziela.—Tamże jest pokój umeblowany dla 
Podróżujących; adresować: Cireus-gasse te 14, 
fiizwi te 4, piętro 1-e. Madame Aleksandrin.

Lr&nęaise diplomće, dćsiro se plater a la 
.Ł^Sypugu6- Aaresso; Gm. kiosgue, Żurawia. 
V°lak, wychowaniem Angljl, udziela lekcje 
prywatnie z tłumaczeniem na polskie. A- 
>‘ Jy składać w kantorze Kuriera pod wy- 
<^„Anglik-“ 4208 
rror- de Prćeh.nnps, Długa 23. Francuzka 
i^_^*jzka, nowo-przybyłe, szukają posady.

Rodowita angielka życzy sobie kilka go­
dzin dziennie udzielać lekcyj konwersacji 
przystępną cenę. Sienna 15, m. 1'2. 3791

Rodowita paryżanka udziela lekcje kon­
wersacji, godzinę dziennie, za 3 ruble mie- 
Sjęcznie. Ogrodowa .te 5, m. 13. 3932Rodowita paryżanka udziela lekcj 
wersaeji, godzinę dziennie, za 3 rub! 
licznie. Ogrodowa te 5, m. 13.

7 ądaną jest polka znająca język irancus- 
<ł-i i muzykę, albo francuska, znająca ję- 
ffk polski Leszno 18, mieszkania 12. 4Ó27

iotrzebuje się bony francuzki. Wiado- 
jność: Nowy-Świat te 12, mieszk, 5. 4024 
tona rosjanka poszukuje miejsca do dzie- 
łci, do gospodarstwa lub do towarzystwa. 
l^pólua te 23, mieszkania 11. 4040
/ Qdany jest na wieś młody człowiek dla 
^Przygotowania chłopca do 1-ej klasy gim- 
£iLzjnm. Zgłosić się: Wspólna 34 lit. B, m. 1, 
/ łdany jest nauczyciel do przygotowania 
ręCo szkół, ze średniem wykształceniem. 
Lj^adomość: Nowy-Świat 40, m. 14. 4013 
/Żądane są lekcje języka ruskiego. Wiado- 
tJiiość: ul. Mazowiecka 4, mieszk. 25, tylko 
Jl_godziny 5-ej do 6-ej. 4201
Potrzebna franeuzka na wieś, z dobremi 

■J świadectwami. Wiad.: Erywańska te 12, 
jj^LPiętro, od godŁ 2-ej do 4-ej. 4193
I ekcje kroju, pasowauia i szycia po do- 

• pensjach udzielam. Adresy proszę 
w kantorze Kuriera pod lit. K. W.

Posady i prace,
I ®2eń oraz dziewczynka do szlifowania,
Miną ze')nemi do fis(,rai- Wiadomość:

M 3, w fabryce złota malarslrego.
J‘ D"'Zebne są panny zupełnie uzdolnioae, 
i (fu’ar.?Cz,’e i do nanki, do pracowni sukien 
Inh,7e uamskich Anny Mazurkiewicz, ulica

30. _________ 4049
1 Potrzebne są do sukien, zdatne i 
oj jdr?czne. Długa te 10, m. 47, l-o piętro 

4042
Dfit'^- Panna kompletnie uzdatniona w 
*lon;:jach “araskich, podręczne i do szycia 
Bi y?’ rSc*nie, potrzebne do magazynu Alfou- 

—^sławskiego. Żabia te 4. 4007
Ms',nia ,Przy*woita poszukuje miejsca go- 

i Mar‘R,Lni w Warszawie lub na wsi. Kiosk, 
ep-^łkowska róg Alei, 620
IjaiV^py j 'St młody człowiek, posiada- 
styki do^le świadectwa z ukończonej pra- 
hym 'u-s 6^®P'e żelaznym lub galanteryj- 
fcyrńk* ladomość powziąć można w fabryce 

[ Ciepla k ż6cIaznyc11 Wł. Gostyńskiego, ulica

jest rządca domu, Królewska 
Za rR' op sprzedania garnitur mebli, 
*s ona J 1 kredens dębowy rzeźbiony, za 
iiTŚF-T--------Y- ■_________ 3820 ’

I I lu r!no-e^f«M8t« natyehmiastowo inżynier

 '■A";.:.

IdS*®1?0 W pvnny lZ(1«nłono do sp<5- 
* tatę i staników. Nowy-Świat MMę m. 35.

Leśniczy obeznany z r.ncjonalnem gospo­
darstwem lośneni i wyróbką drzewa na 
spław, poszukuje posad}’. Wiadomość: Długa 

te 45, 1-e piętro._______________ 3933______
fi sobą inthligentna życzy się zająć w zu- 
Upelności kuchnią, gospodarstwem, do po­
jedynczej osoby, za życie i mieszkanie. Uli- 
ca Aleksandria te 8, mieszk. 16,_____ 3927
IJemka średniego wieku, mająca świadee- 
l*twa, poszukuje miejsca do starszych dzie­
ci w Warszawie lub na wyjazd. Wiadomość: 
Niecała te 10, u stróża._____________ 3907
Ogrodnik kawaler potrzebny do większe- 
Vgo ogrodu na wieś. Wymagane świadec­
twa i rekomendacjo. Adresy zostawiać w 
kantorze Kurjera pod I ter. A. J. 3906 
l oszukuj o się niańki niemki do jednego 
U dziecka, któraby umiała prać i prasować. 
Dobre świadectwa są wymagane. Wiado­
mość: Zielna 18. mieszkania 3. 3883
Eto sklepu potrzebną jest zaraz dziewczy- 
tfna, z dobremi świadectwami i obeznana 
w handlu. Żelazna, róg Krochmalnej te 34, 
w sklepie wędlin. 618
Ejomocnik jeometry kompletnie uzdolniony 
| w miernictwie i wykończaniu planów, pra­
gnie przyjąć posadę przy jednym 7f pp. jeo- 
metrów rządowych, choćby zaraz. Zastać mo­
żna od godziny 12 do 4 po południu każdo- 
dziennie, ulica Nowy-Świat te 23, w kanto­
rze najmu powozów; tamże jest łańcuch mier- 
niczy, prawie nowy, do zbycia.______ 4044
Osoba wykształcona, z kaucją, w średnim 

wieku, poszukuje zajęcia w handlu. Jero­
zolimska 17, pracownia bielizny. Tamże po- 
kój frontowy do wynajęcia.________ 619
1'zlowiek młody poszukuje zajęcia kon- 
ąjtrolera, magazyniera, inkasenta, za złoże­
niem odpowiedniej kaucji. Oferty upraszam 
składać w kantorze tegoż pisma pod lit. A. J. 
potrzebną jest panna do zakładu kape- 
I luszy W. Antonowicza, Krakowskie-Przed- 
mieście te 69.____________________ 4090

Ijotrzebnn są panny do sukien i do ma­
szyny Whelera albo Singera. Staie-Mia- 

sto te 26 domu, mieszkania 16, w podwórzu 
na 2-m piętrze.__________________ 4210

00 fabryki kwiatów Chmielewskiej, ulica 
Świętojerska te 24, potrzebne: starsza pan­
na do malowania, zwijania, oraz uzdolnione 

do kwiatów.____________________ 4214
|jotrzcba 6 panien do krawiecczyzny. Ul. 
8 Solna te 13.____________________ 647
jisoba młoda, dobrze wychowana, znająca 
Vsię na gospodarstwie domowem i szyciu, 
pragnie przyjąć miejsc# do osoby wiekowej 
lub dozoru dzieci, w Warszawie lub na wsi. 
Ulica Bednarska te 21. m. 9, od g. 11—3.

Osoba znająca dokładnie krój i szycie, ży­
czy sobie znaleźć zajęcie w domu prywa­
tnym. Adresy składać proszę w kantorze Ku- 

rjera W.nrsz. tod lit. A. G. 4176

FOLWARK
jest do sprzedania 106 mórg, w tern 10 mórg 
lasu, 8 mórg łąki, co się tyczy zabudowań, 
to jest dwa domy, jeden nowy, z ogrode a 
owocowym, sztachetkami ogrodzony, obora 
nowa, spichrz nowy, piwnica nowa, dw - 
stodoły duże i dwa. duże chlewy, jest tak e 
piasek biały m iterjalny, zdatny dla fabryki 
szklannej. Kolej Nadwiślańska ostatnia sta­
cja Pilawa, wieś Józefka, trzy wiorsty o l 
stacji Pilawy, a folwark nazw. Jankowizm, 
w bardzo dobrem i wesołem miejscu. Wia­
domość na miejscu u właścicielki Kar d y 
Deminets.—Cena 13 tysięcy rubli. 895

rassy pół arabskiej, maści skarogniadej, ma­
jący lat 9, wytresowany podług wyższej 
szkoły, jest do sprzedania.—Złota te 9b, 
mieszkania 1. Zastać można z rana do 10-tei, 
po południu od 5-tcj godziny. 900

(laraitur mebli do sprzedania, mało tiży- 
1'wany, bordo, z portjerami, za przystępną 
cenę. Świętokrzyzka te 6, m. 5, 1-e p ętr ■, 

tamże toaleta do sprzedania.________ 3895
(’arnitur czarny, kryty uateli .ą jedwabne,
Ize stolom dobrej roboty, oraz kilka garni­

turów bez pokrycia, skromnych i bogato rze­
źbionych. Przyjmuje obstalnnki wszelkich 
robót tapicerskich i stolarskich, po cenach 
możliwie nizkieb, u tapicera A. Kwiatków- 
skiego. Świętokrzyzka te 11._____ 4^74
Ii o sprzedania garnitur mebli mały, nży- 
l-wany i szafa do sukien, po bardzo przy­

stępnej cenie. Sienna 9, mieszk. 5. Pomiędzy 
go tziną 10 a 2. stróż wskaże. 4041 
Fortepian ładny, z dobrym tonem, do sprze- 
Jp dania z powodu wyjazdu. Jerozolimskie 
Aleje te 18c, stróż wskaże. 4019 
Meble sprzodaję tanio. Garnitur franeuzki 

mało używany, szeslong, otomana, sofa 
orzechowa. Elektoralna te 39, u tapicera.

Biurko mahoniowe, używane, o dziewięciu 
szufladach, tudzież kredens jesionowy, sta­
rannej roboty i w dobrym stanie, oraz szafa 

jesionowa nie rozbierana i sofka za nizką 
cenę do sprzedania. Wiadomość: Tamka te 6^ 
mieszkania 15. 4004
Heblu ozdobne z 5-ciu pokoi, mło używaa- 

cale urządzenie lub częściowo, do 
sprzedania, oraz firanki, oleodruki, regula­
tor, kuchenne sprzęty. Twarda te 6, w pa­
łacyku, mieszkania 41. 3785

Meble z kilku pokoi, do sprzedania bardzo 
tanio, razem lub częściowo. Chmielna 25, 
druga brama od ulicy Marszałkowskiej, stróż 

wskaże. 3319

Jf eble do sprzedania: garnitur, szata, szafka,
Jtremo, lustra, regulator, garnlturck napo- 

leonkowy, stół jadalny, szeslong, łóżka, fi- 
ranki. Złota 10, stróż wskaże.______3939

2 lustra w złotych ramach z konsolami, 
marmurowetni blatami, w bardzo dobrym 
stanie, do sprzedania za rs. 100. Nowo-Pró- 

żn i te 4, 1-e piętro, mieszkania te 1. 4089

Siebie bardzo gustowne, garnitury ozdo- 
§bne, szafy rozbierane, kredens, stół ja­
dalny, szeslong, łóżka, umywalnia, tuale- 

ta, lustra w ramach złoconych, biuro, trema, 
lampy, dywany i firanki, do sprzedania. Róg 
Marszałkowskiej te 26 i od Chmielnej 27, 
mieszkania 30.  4146

»eble dębowe, machoniowe, lustra, widoki, 
zupełne urządzenie z trzech pokoi i ku­
chni, z powodu wyjazdu do sprzedania. Ulica 

Krucza 10 b, m 21, cd 10-ej do 3-ej. 4155 
Szafa oszklona i szafki wystawowe do 

sprzedania. Nowy-Świat 40.—Wrotnowska.
fllanio wyprzednje się garnitur modny, salo- 
I nowy czarny, lustra wielkie, garniturek 

fantazyjny; kredens, stół, krzesła, stolik sa­
mowarowy, szafa rozbierana, wszystko dębo­
we, łóżka, ozdobne paryskie, tualeta, umy­
walnia, szafki do bielizny, biuro, szeslong, 
fotele gabinetowe, garnitur mebli orzecho­
wych niebieskich, biurko z bronzami czarne 
krzesełka fantazyjne, fontanna, kwiaty, fi­
ranki, obrazy, lampy, salonowa, wisząca, 
ścienne, żyrandol, kandelabry stołowe i różne 
sprzęty. Sienna 3, mieszk. 4. 4149

if powodu wyjazdu do sprzedania kredens 
^dębowy rzeźbiony z marmurowym blatem, 
tremo dębowe rzeźbione, szafa, umywalnia 

z porcelanowym garniturem. Ul. Mylna te 7, 
mieszkania 13. 4145

Hywan, szal francuzki, miedniczka z kub­
kiem frażetowska i koszulki zdrowia do 
sprzedania. Senatorska 27, m. 2, w oficynie, 

od 10-ej do 2-ej,_______________ 4217

Fortepian Małeckiego za rs. 200; meble 
Staroświeckie, szafy, lampy, różne sprzęty 
gospodarskie. Dzielna te 26, stróż wskaże.

ijianino nowe, czarne do sprzedania. Ul. 
Śliska te 16, ni. 2._________ 4225

Fortepiany do sprzedania ód ‘Ż65—Ś75 
krajowe, zagraniczne, wszelkie rep rację i 
strejenia przyjmuje Biernacki. Krucza 21, 

róg Alei Jerozolimskich. 8880



*
Fhtamy'forteptsn wiedeński, nowy de sprso- 
mJdania, Hoża 12e, mieszk. 7. 646

Forteudan 6>/, oktawy, zi rs. 85. Śliska 4/6, 
u Łozińskiego. 648

Jjiękna dębowa oszklona WlŁfeka. biuro 
dębowe o 9 szitfla.łrch. szafy, stoły i nrzą- 

zenie biurowe, bardzo tanio spra-dai'* 1 *. Wia­
domość: Złota 28a. mieszk. 11. 4219

Chmielna X 66.__________________ 4061
i klep wiktuałów do sprzedania. Ul. Olszo-
l’w» X 417, na Pradze przy wale. 4091

nla amatorów! Kalendarze stare humory­
styczne niemieckie i francuzkie z 1857 i 58 
do sprzedania. Oferty ev. a'resy składać pod 

literą W. Skierniewice poste-restante. 4172

Heble eznrne z s łonu, i meble z 5 pokoi, 
tanio do sprzedan a. Sienna X 4, mieszka­
nia 2, od Marszałkowskiej 4 dom, w bramie 

na dole._______________________ 4205_____
Haszyna pończosznicza prawie nowi, za 

rs. 120 z nauką; tamte są do sprzedania 
pończochy i skarpetki, po cenach b. umiarko­
wanych.. Ulica Zgoda X 1, pracownia wyro­
bów pończoszniczych. 4202

hoń 6-letni pod wierzch, dobrze ujeżdżony, 
do sprzedania. Widzieć można codziennie 
i dowiedzieć w stajni koszar U azlowskich.

Garnitur mały mebli orzechowych, Utrech­
tem krytych, siół z blntnmi i 12 krzeseł 
jesionowe, lustra, komoda mahoniowa, szafka 

olszowa z półkami, maszyna na jlepsza Wheo- 
lera i Wilsona, różne sprzęty gospodarskie. 
Żurawia 33. mieszk. 5__________ 4222_____
Za bezcen!!! jest do sprzedania suknia 

czarna jedwabna. Wind.: Nowy-Świat X 13, 
stróż wskaże. 4192

upuje! złoto, srebro i drogie kamienie, 
Jubiler Józef Botcher. Marszałkowska 65.

Szafa oszklona stosowna dla magazynu mód, 
jest do sprzedania. Wiadomość: nl. Nowo­
grodzka 16, w fabryce kwiatów. 5165

|:eble orzechowo do sprzedania tanio, oraz 
tltnaterjały jedwabne i wełniane na sukile. 
Złota X 23, mieszkania 3. 4209
JZtoby miał do zbycia wózek do wożenia 
Ifchorego, raczy zuwiadomić na ul. Smolną 
X 8, mieszkania 3.4195 

Italy garnitur mahoniowych mebli do sprzę­
ci dania za bardzo przystępną eenę. Wia­
domość: Złota X 15, mieszkania 9. 4220

Fortepiany Krnlla i Hoffera, zagraniczne, 
m'ło używane, bardzo tanio. Miodowa 5, 
Koohnński, weiśeie przy kościele. 4097

Fortepian zagraniczny, wiedeński, o 7 o- 
1*ktawach, mało używany, oraz zegar bron­
iowy antyk do sprzedania. Krak.-Przedmie- 
śtie X 5, mieszkania 32. 4183

hilka korcy czerwonej koniczyny do sprze 
danin. Złota Mi 15, mieszk. 9.4221-

i obie tanio nowe i używane, garnitury, 
S.szeslongi, sofy, otomany, łóżka, szafy, sto­
ły i in.ie meble, w magazynie mebli. Chmiel- 
na, lóg Nowego-Światu.4197

lutcresa liandl. i majątk,

Z powodu wyjazłu jest do odstąpienia od
Wielki.j-Nocy mieszkanie, złożone z trzech 

pokoi i ku.hoi, wraz z krowinrnią, gdzie się 
mieści od 8—10 krów. Mleczarnia ta ma wy­
robioną klijeniellę. Ulica Nowy-Świat Mi 12. 
I, ogrzebowy zakład U. Korpaczewskiego, 

skład trumien i wszelkich efektów pogrze- 
bowyeh. Nowy-Świat 42.___________ 18
fi a kład B. Korpaczcwskiego, kupna, wy- 
/.przedaży i zamiany starożytności, przed­
miotów domowego użytkn i ubrań damskich 
i mezkieh mało używanych. Nowy-Świat 42.
Ito sprzedania za rs. 550 sklep spożyw- 
IJczo-dyStrybucyjny, duży, z przyległem mie­
szkaniem, tamże kredens orzechowy. Ulica

L klop wiktuałów do sprzedania, pieczywa 
psprzed.ijesię za 15 rs., targ ogólny dzien- 
nie rs. 25. Świętokrzyska X 14._____ 631
U klep spożywczo - dystrybucyjny, z. oknem 
jjwystawowem, eleganckiem urządzeniem, 
obszernem i wygodnem mieszkaniem, do sprze- 
dania za przystępną cenę. Świętokrzyska 27. 
Uklep spożywczo-dystrybueyiny i materja- 
nłów piśmiennych z eleganckiem urządze- 
niem, jest do sprzedania. Królewska X 6.
i zynk i tunel na piwo zaraz do odstąpie- 
l\ma. Wiadomość: ulica Gęsta X 14, 2-e 
piętro. Mielencki. 4025

Do odstąpienia od 1-go Lipca r. b. sklep 
z kilkoletnim kontraktem, w najprzedniej­
szym i najruchliwszym punkcie Warszawy. 

Sklep ten z uwagi na punkt położenia, bar­
dzo odpowiedni dla jubilera na modną ga­
lanterię, na skład cygar i papierosów, lub 
na sprzedaż innego rodzaju artykułów wy­
magających wystawy. Oferty składać należy 
w biurze ogłoszeń Rajohmana i Frendlera 
pod lit N. N. 12.________________ 569

Sklep spożywczy do sprzedania. Chmielna 
X 27, róg Marszałkowskiej.3979

VMep wiktuałów aa’ dogodnych warunkach 
l?do odstąpienia. Ulica Zielna X 7B. 4085
Jest do sprzedania dom murowany, w środku 

miasta, w najpiękniejszym punkcie, z dwo­
ma frontami, w szacunku rs. 200,000, na 
7’/, netto, na dog^nych warunkach, oraz są 
rozmaite sumy do lokowania, na pewnych 
hypotekach miejskich. Wiadomość: ulica Orla 
X 4 nowy, mieszk. X 22, codziennie do go­
dziny 12-ej w południe._________ 4052
fs akład pogrzebowy J. Pełczyńskiego, uliea 
£jNowy-Świat X 54. trumny, suknie po­
śmiertne, wieńce, żałoby, kapelusze, welony, 
florezy, fryzki. Załatwia pogrzeby, przewozi 
zwłoki, dopzlnia exhumaeji._____ 3813_____
S. agle wiedeńskie w dobrym punkcie, do

(sprzedania za przystępną cenę. UL Ale- 
saiii'rjn X 4. ‘3874

IjOtrzebna jest suma rs. 28,000 na pier* 
wszy numer hypoteki domu położonego w 

najcelniejszym punkcie miasta po 25,000 rs. 
towarzystwa, na procent umiarkowany. Wia­
domość: Śliska X 19, mieszk. 3, między 2-ą 
a 6-tą po południu.3859

Cklep dnży z oknem. Ulica Chmielna 
9._____3941

1, orzystns dla fabrykanta Fnb przemy- 
|\słowea, do sprzedania na bardzo korzy­
stnych warunkach kolonja fabryczna, w miej­
scowości fabrycznej i zaludnionej, 4 wiorsty 
od rogatek, składająca się: z ogrodu, 6 do­
mów mieszkalnych, obszernych piwnic i lo­
downi murowanych, ogólnej przestrzeni 65,000 
łokci kwadr. Wiadomość w sklepie fryzjer­
skim Romana, Nowy-Swiat X 51. (Powyższa 
miejscowość wynajmuje się na letnie mie­
szkania). 4011

Ijotrzebno są około 10,000 rs., na pier- 
wszy numer hypoteki domu, z ustąpieniem 

pierwszeństwa, dla przyznać się mającej po­
życzki Tow. Kredyt. Miejskiego, bez fakto­
rów. Wiadomość w sklepie z cygarami p. Be- 
ma, uliea Trębacka X 9. 3801
hasa zaliczkowa tow. udziałowego, z ka- 

nitałem zakład. 200:000 rs. Plac Warec­
ki X 14, róg Szpitalnej. Pożycza na koszto­
wności. ułatwia przeniesienie zastawów od 
osób prywatnych, wydaje przedmioty natych­
miast, procenta i opłaty z dołu. Otwarta od 
g. 10—4 (prócz niedziel), taksowanie od go­
dziny 101/, do 3. 3667
U klep galanteryjno-norymbers. na pierwszo- 
'rzędnęj ulicy, w bardzo ruchliwem miejscu, 
jest do odstąpienia z powodu słabości zdro­
wia właściciela. Wiadomość w handlu p. Si- 
mona. Marszałkowska róg Nowo-Próż ■■ej.

Rs. 4,000 potrzebne zaraz, na dobry numer 
hypoteki w Warszawie. Wiadomość u 
adwokata przysięgłego Władysława Gnga- 

tnickiego. Orla X 6. 4229

(klep wiktuałów do sprzedania. Uliea 
llTwarda X 42._________________656
nom murowany, w środkn m. Warszawy, 

w szacunki! rs. 50,000, jod dogodnemi wa­
runkami do sprzedania. Jfarszalkowska X 77, 
w składzie sukna.______________ 4189_____
RS. 5,000 potrzebne na spłacenie sumy hy- 

potecznej z domu murowanego w War­
szawie, w środku miasta. Marszałkowska 
X 77, w składzie sukna.________ 4188_____
Kawiarnia do odstąpienia bardzo tanio.

Wiadomość w kiosku, róg Leszna i Ry- 
marskiej.______________________ 4178

Dom komisowo-handlowy Jaworskiego, Kra­
ków, Mikołajska 16, poleca: kamienice, 
dobra, fabrykę do sprzedania lub zamiany; 

rządców, leśniczych, guwernantki i t. p. DÓ- 
starcza Indzi do robót za małą prowizję.

Iest do wydzierżawienia fabryka z kon­
traktem długoletnim, w środku miasta, w 
punkcie niezmiernie ożywionym, dzierżawa 

może być z motorem parowym lub bez tegoż. 
Refloktanci zechcą złożyć swe.adresy w kan- 
torze Kuriera pod lit. Ż. X. Y. 4180 
Ijosesja do sprzedania, mająca 7875 ł. □, 
| z oficyną 3-piętrową, front drewniany. 
Wiadomość na miejscu, warunki dogodne. 
Złota X 11, mieszk. 9, w każdym czasie.

Bom. Z powodu familijnych interesów, jest 
do sprzedania dom 2-piętrowy, z ogród­
kiem. na dogodnych warunkach. Bliższa wia­

domość: ulica Elektoralna X 45, w dystry- 
bucji; tamże jest sklep do wynajęcia. 4160 
Iklepik <lo sprzedania. Wiadomość: ulica 
^Piękna X 8. 4190
potrzebny wspólnik dla rozwinięcia fa- 
| bryki ślusarsko-galanteryjnej. Oferty skła­
dać w kantorze Kur. Warsz, pod lit. W. 4.

araz do odstąpienia sklep z urządzaniem, 
a także szafa do restauracji, elegancka.

Ulica Krucza X 15b, mieszkania 17. 4200
l klepik jest do sprzedania w każdym cza- 
psie, z powodu wyjazdu, dobrze urządzony, 
egzystujący od kilkunastu lat. Uliea Piękna 
X 50 domu.________________________ 4213

Lokale.
llieszkanis, 3 pokoje z kuchnią, 1-e pię­
li tro. za rs. 280; 2 pokoje kawalerskie rs. 12 
miesięcznie; kilka drobnych lokali, po jednej 
i dwie izby z knehenkami, po 7—12 rs., są 
jeszcze do wynajęcia od Kwietnia. Marjen- 
sztadt X 2, bliższa wiadomość tamże w ka- 
sie łazienek.___________________3991._____
110 najęcia ładne mieszkanie na 1-m pię- 
(Jtrze: 4 pokoje, przedpokój, kuchnia, wa- 
terklozet, zaraz lub od 1-go Kwietnia r. b. 
Wiadomość u rządcy domu: Wiejska X 1A,

9 lub 3 poko o ładne, umeblowane lub 
_nie, blizko Botanicznego ogrodu, tanie. Ul. 
W lezą X 2A. 3930

• Okój do wynajęcia od 1 kwietnia, z me- 
j blami lub bez. Uliea Bielańska, hotel Pa- 
ryzki, wiadomość w mieszkaniu X 99. 3842 
Zaraz lub od 1 Kwietnia, pokój z przedpo­

kojem na, pńrterze, od frontu. Ulica 
Złota X 4, mieszk. 2. 630_____
pokój umeblowany do najęcia. JŻiirawia 
I X 27, mieszk. 5; tamże garnitur mebli nie- 
bieskich buduarowych do sprzedania. 4062 
potrzebne jest mieszkanie, z 5 lub 6 po­
ll koi na dole, lub na 1-m piętrze, ale żeby 
wchód był oddzielny do każdego pokoju. 
Adres w kantorze pod lit. IŁ S._____ 4199

»o wynajęcia pokój duży, w blizkości
Marszałkowskiej i Nowego-Światu, z me­

blami, samowarem, usługa, przy familji, na 
żądanie obiady. Ulica Zgoda X 7, m. 17. 
pokój do wynajęcia^ z meblami i usługą, 
| z osobnym wchodem. Chmielna X 35. 4204

3 pokoje do wynajęcia od 1 Kwietnia, na 
1-m piętrze, od frnntn. ^Jerozolimska 17.

51 2 pokoje z knehniMł, do wynajęH* 
od 1 Kwietnia. Nowy-Swiat X 12. 4227

Od 1-go Kwietnia jest do wynajęcia szrnk 
z paru pokojami, kuchnią i piwnicą. Róg

ul. Łuckiej i Okopowe1, dom narożny, X 29. 
Wiadomość u właściciela._________ 4186 '
IJokój do wynajęcia nrzy familji. Wiado-

niośc; Nowy-Świat X 19, u fryzjerki. 4185

W spólnie 2 pokoje umeblowane, knchnia, 
do wynajęcia Jerozolimska 33—18. 4216 

pokój z meblami. Róg Marszałkowskiej, 
I Chmielni X 32, mieszkaaia 7.'______4191
Eokój do wynajęcia na 1-m piętrze, wej­

ście oddzielne. Nowogrodzka X 23, m. 5.

Doniesienia rozmaita
Ckarpetki, pończochy bez szwu i nadra- 
Cbianie pończoch. ! Nowy-Świat 70, mieszka- 
nia 14. drugie piętro od frontu. 20_____
Fabryka kufrów, waliz i toreb podróżnych 
| Walerjana Breymeyera. Krakowskie-Przed- 
mieście 22, wprost ulicy Hr. Bergn, przyj- 
muje wszelkie reperacje._________ 495_____
strojenie fortep. za 75 kop. Róg Chmiel­
onej i Zielnej, dom Załuskiej, mieszkania 4. 
Obstalnnki od g. 10—6. 3557
i rzyjmuje nadrabianie pończoch Rośei- 
I szewska. Widok 19. 3855

Iakób Mławski, Solna 18, realizuje, naby­
wa wszelkie dokumenty pieniężne; sprawy 
sądowe, egzekucje wyroków prowadzi wła­

snym kosztem. Przyjmuje każdodzienaie oń 
g. 8—11 rnno i od 3—6 po południu. 319 
Iombardowe kwity, złoto, srebro kupuję^ 

.Nowolipki 26, oficyna, 2-e piętro, mie- 
fzkania 16_____________________ 487
I, upuję kwity lombardowe, drogie kamie- 
Jtnie, zegarki (złoto), złoto i srebro, od naj­
mniejszej do największej ilości, do użrtku I 
aa stopienie.—Henryk Juwiler (jubiler). No­
wy-Świat 59, obok Świętokrzyzkiej, mie­
szkania X 15. 603
poszukuje się mamki brunety, młodej, ze 
r zdrowym pokarmem i przyzweitej po­
wierzchowności. Wiadomość przy ulicy Mie- 
dowej X 14, stróż domu wskaże. 4017

RS. 1 nagrody kto odprowadzi na Mo** 
newski plac X 13, mieszkania 11, maleI 
psa, sierści żółtej, a na piersiach białej, i 

gon do połowy odcięty, zwie się „Szurk*1 
który wczorajszego dnia zaginął. 416“ 
—————-

nnia 17-go zgubiono bransoletkę srebra?' 
składaną z ogniwek, szeroką cal jede»< 
idąc od Żeiaznej-Bramy, Przechodnią do 

ktoralnej. Łaskawy znalazca raczy odni®’’ 
na Chmielną 26, mieszk. 18.4021

ITegarek złoty damski, fabryki Patka, zg“' 
/^biono w okolicy Alei Jerozolimskiej i 
Marszałkowskiej. Uprasza się znalazcę o od' 
niesienie go w Aleje Jerozolimskie domu 
32, mieszkania X 13, 2-e piętro, gdzie 
trzema nagrodę jakiej żądać będzie 4161^

|; amka młoda jest u akuszerki. Uliea Ba* 
J’dnarska X 7. 4046
-tamki wiejskie, z młodemi, starszemi^ 
;l'obfitemi pokarmami u akuszerki. Ulica 
Biała Jń 1. 4054
Lamki wiejskie ze starszym i mlodsw® 
ill pokarmem. Marszałkowska X 67. 4223

Hamki z prowincji, bez długu, są ■ Pi*“ 
trowskięi, Grzybowska X 22.___ 4218^

namka młoda, ze świeżym pokarmem, be* 
długu. Mnrjańska X 1._______4203

Ifamka jest do umieszczenia u akuszerki 
i’.. Podwal X 24.______ 4179 _

Kwit lombardowy wydany za X 1199 prze* 
kasę zaliczkową, (plac Warecki 14), *• 
imię Pelagji Ossowskiej, zaginął. Znalaze* 

raczy odnieść do kasy zaliczkowej, gdyż ż«“ 
dnej korzyści mieć nie będzie, bo iest j'1* 
zapłacony. 4169 

apteki.
BukatyB .dzierż.Selfykiewicza. GranlcznalO.
Karpiński, Elektoralna 35, wina lecznicze, 

galmauin, parowa fabryka wód mineralnych. 
ARTYSTYCZNE ZAKŁADY 

Gorzelewski. MazowieckallmalarniaporeeL 
BŁAWATNE TOWARY.

JarrębskiL , Nowy-Świat 57. Towary tanK 
Łoscnberg ińbia, wpr. br.ogr.Saek. bklepXft. 

BRON i PATRONY.
B ekkerK.&J., fabr. iskład hurt.fznacznyrab. 

hurt.) i detaliczny. Krak.-Przedtnieścio 38. 
C U K 1 E R N IB.

Kwieciński E.Leszno28. wars fabr .czekolady 
CZYTELNIE.

Kulikowska Kasylda. Elektoralna t 
DYWANÓW (składy).

P.Giołżyński Marezałk. 65(Skład w podw.) 
(i 1L Z I (fabryki).

ct Co»ę Chmielna 4, wprostBclle-Vaa. 
GORSETY (fabryki).

Baebfe Gustaw, skład gorsetów parysk- try- 
i tinrniur. Świętokrzyska 11-

MASZYNY i ODLEWY (fabryki).
Friedl, Werner IŁion, Wronia34, Zakład? 

mechanicz. Kotlarniamiedż i żelaz. Odlewnia. 
Gerlach & Co , Srebrna 8, maszyny poiai- 

caiczo dla fabryk i rzemiosł.
MEBLE (nsgniyny).

Frumkin Bcia, Rybak! 10, nnjwlękwy wy­
bór wszelkich łóżek żelaznych, kołysek, ma­
ili ogrodowych itp., po ceuaoh nisktoh.

Globus P., Bielańska 5.
Piechowski i S-ka, Marsznłk. 60, róg Plac? 

Zielonego, meble nowe i sżywane, dekoracja.
RabongK.,N.Świat60,nowe,uż.dekor.eg.l8Ub 
Załęsta i bka, hlaraz*ł.63, meble i rob- dokor.

MUSZTARDA (fabryki).
Arthur & Co., fabryka parowa, Tjeszno 4. 

OBUWIE DAMSKIE (fabryki).
Elochschmidt Stanisław. Obuwie dam­

skie, Nowy-Swiat 58 i Czysta 2 
OGŁOSZENIA DO DZIENNIKÓW. 

Rajchman » Frendlor, Senatorska ił

Steiner Wilholin, największa parowa fa­
bryka gorsetów. Świętokrzyska 24.

J U B I L E R Z Y.
Arszagi Józef et Co., Wierzbowa 612 (n. 1) 
Radke G. & Żelisławski A., Miodowa *-

KAPELUSZE (fabryk!).
Wefgt T., Krak.-Przedm., róg Królewskiej 

wyborowe kapelusze krajowe i zagraniczna 
Weigt T., ulica Długa róg Miodowej, naj* 

tańsze i najlepsze kapelusze krajowa.
KASY OGNIOTRWAŁE.

F. Wertheim & Co. Skład Nowozielna 42.
KSIĘGARNIE 1 SKŁADY NUT. 

Gebethner 8r Wolff, Krak.-Przedm. 15. 
Orgelbrand Maur., N-Świat 67,Senatorski 
Sennewald Gustaw, Miodowa 4.

KSIĘGI HANDLOWE (fabryki)- 
Bock A. & CsernAk F., Warszawska fa­

bryka ksiąg handlowych. Bielańska 5.
Krcusch Wilhelm, Żabia 4, główny skład 

ksiąg buchalteryjoyoh, istniejący od 1828 r. 
LAKIERY i KARBY OLEJNE (fabryki).

Karpiński i Łeppert, Elektoralna 31.

optycy. . 
Gerlach G., dawn. Kr.-Przedm. teraz Czy*3’ 

PIÓRA STRUSIE (fabryki).
GHwicF., Senatorska20,i fantaz.,ceny ni<ilr 

PŁÓTNA I BIELIZNA (magsuynrh ,
Etrans L., Nowy-Świat 43, pościel ' .< 

POŃCZOSZNICZE WYROBY (fabryk
Ha obu Gustaw, świętokrzyska 41- 

POŚCIEL GOTOWA.
Jaworski Jan, Nowy-Świat 67.

SZKŁO. PORCELANA. FAJAMI 
p Miodowi! 1 u

Petrych J. i Ska, Rymarska^ ró 
Z A P A t K (.

Kozłowski T„ Główny skład 
łowjch l zagranicznych. Senatorska

ZEGARMISTRZE. , 
Gołembłowśki J, zeg. fach. Bie!»4,k*j) 
ZNAKI METALOWE i PISANE

Bitschan P., Długa 47. ianaratfj^^—“ 
Hensypoi).—Bapuuas 9 (21 Mapiay idw* 
vea Gaataw Hihiłhaw


